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List warszawski. 


Warszawa, 20 listopada. 
(Zachwiania się rządu. — Stanowisko Paderewskie 
go. — Piany czy marzenia. — Nowy rząd i nowi lu- 
szie. — Zmiana pojęć. — Sejm a rząd. — Stracdi przed 
pustką. — Obawa pełni.) 

Rząd jest zachwiany. Termin ten jednak, któ- 
rego dzienniki europejskie używają stale dla 
oznaczenia pewnego fakru ściśle określonego, 
pewnego znanego i zrozumiałego stanu rzeczy, 
ma szpałtach naszej prasy wymaga obszern.ej- 
szych omówień. Nasze dotychczasowe rządy 
mają bowiem to do siebie, że w stanie „za 
chwiunią* już na świat przychodzą. Chwian.e 
się jest ich jedyną funkcyą „którą spełn.ają 
konsekweninie i śmiało. Jest ono także jedy- 
nym warunkiem ich istnienia, Przypatrując się 
zblisłea stosunkom. badając w naturalne podio- 
że, które u nas każdy rząd pod sobą znajduje, 
potrzeba przyjść do wn.osku, że warunkiem 
trwałości rządu u nas jest jego — chwianie tig, 
Jest to specyałna forma elastyczności, której 
wymaga jazda równoczesna na dwóch koniach, 
z których każdy pędzi w przeciwną stronę: — 
Ku'reikcyi i ku anarchii. Fulozoficznie rzecz 
biorąc, dwa te kierunki nie są bynajmniej tak 
zasadniczo sprzeczne, jak się to, na pierwszy 
rzut oka może wydawać. Ale w praktyce, w Wy- 
konywanm aktualnem, jeżeli ktoś jedną nogą 
misi obracać w prawo, a drugą w lewo, trudno 
od niego wymagać, aby stał jak mur i waląc 
się z nocy przekonania w kosmatą pierś, wolal 
dummie: „J'y suis j'y reste!...” 

Taki gość straciłby równowagę momentalnie 
i zmalazł się pod kołami. Dlatego też rząd nasz 
wol chwiać się i kołysać, woli bałansować z 
prawa na lewo i na odwrót, jak owa figurka 
chińska z głowiną na drucie, niż tupnąć nogą 
i krzyknąć mocno: oto jestem! On bowiem wie, 
ża jeżeli mocniej tupnie, to ziemia się pod nim 
gotowa zapaść, Na tym naszym torfiasty unr 
grząskim gruncie trudno wznosić monumental 
ne budowle. Chcąc nie chcąc, potrzeba, wrócić 
do systemu budowli na — palach, któremu ongi 
hołdowali nasi praszczurowie. 

A jednak nawet z tak wielkiemi zastrzeże- 
niami pouzeba powiedzieć, że chwiania się na- 
szego rządu przekroczyło już wszelką rozumną 
miarę i że wskuteż tego nawet najniniej rozu- 
mni zaczynają rozumieć, że albo przyjdzie rząd 
rozumnych „albo będzie gorzej, niż wolno nawet 
pesymistom przypuszczać, 

Zasadniczy zatem warunek dla utworzenia 
się rządu rozumnych już jakgdyby nastał — 
oczywiście za trwałość jego nie ręczę. Potrze 
ba torńz z latarnią czy bez latarni wybrać się 
w poszukiwania rozumnych. 

I tu dopiero warszawskie saloniki polityczne 

zaczynają swoje pasyansa. Tasują tę nieszczę- 
klwą polską talię, gniotą ją i miętoszą, ale 
zawsze któremuś brakuje jakiegoś — króla. 
Ostatecznie jednak nie jest wykluczonem, że 
komus ten pasyans „wyjdz“. U nas bowiem 
nie nie jest pewnem, ale tez za to nie wykluczo- 
Tem. 
Po ostatniej mowie mistrza prezydenta po 
wszechna opinia byla, że jest to jego mowa, ja- 
ko szefa rządu naprawdą -— ostatnia. Nikt mu 
źle nie życzy, wszyscy uznają w nim obywatela 
pierwszej klasy, wszyscy pragną, aby żył je- 
szcze sto lat i wygłaszał mewy przy wszelkich 
okazvarh, wszyscy gotowi są ich słuchać w ci- 
szy i bez wykrzykmkow, na które pan prezy- 
dent okazał się ostatnim razem w Jejmie tak 
straszne malo odpornym. Ale niby cw do tej 
prezydeniury to wszyscy uważają, że to chyba 
już dośc. Bo dc rządzenia, potrzeba miec jeduak 
także wyobrażenie o sp.łeczenstwie i rozuniieć 
zasady mechan.ki jego życia. Samo serce, oho- 
ciażby najszczeszej złote, nie wystarczy. Więc 
oglądają się za tym, kto lutnię po Behwarku 
obejmie, oglądają się w Sejmie, oglądają poza 
Sejmem. Jednem słowem równe i tajne a różn: 
cą płci powszechne oglądanie: 
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Brzeziński zamyślił się. Zrodziło się w nim 
podejrzenie, że Szczepan jedynie dlatego zabrał 
książkę, iż przypadek rzucił mu pod nogi na 
dalekich krańcach, wśród wojny wspomnienie 
jego żony. Spytał jednak peprostu, po przyja- 
cielsku, jak mówili z sobą cawniej: 

— Wspominasz jeszcze Martę? 

Bzczepan odparł: > 

— Błuchaj! W portfalu mam biały płatek 
rózy. który dała mi przy poźepnanin dziewczy- 
na z oczami, jak niezabudki. Pwała do mnie pó 
źniej i obiecala modlić się za mnie, by mmie nic 
złego nie spetkało. Dziewczyna ładna, roman- 
iyczBa... 

Brzeziński uśmiechnął się. 

— |'owodzenie stale ci towarzyszy... 

— Przerywasz mi. (ntóż wierzylbym, że 
spelną się Zośki modlitwy, gdybym i ja tak 
samo chciał wrócić do niej. Ale wierz mi, nie 
wrócę już do domu. Staje nademną meraz wi 
dmowa postać tamtej. która rozwiała się w to- 
ni mórz i mgławic, tęsknota dni gorączką prze- 
palenych. Nie tamta już dla msie; nie tamta 
Ale po co o tem mówić.» Powiedz mi lepiej, co 
ty porabiasz. 

— Byłem teraz w naszem mieście. Widzia- 
łem pana Sranisława, 
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Ale oto zaraz nastręcza Bię szkopuł, kwestya 
zasadnicza, bo po „tacie“, który mimo tęsknych 
oczekiwań mie wrócił, pozostała nam skłonność 
do — pryncypialności. Więc kwestya zasadni- 
cza, kto kogo ma „zrobić! — czy większość 
sejmowa rząd, czy rząd większość sejmową- — 
Wielka ta wątpliwość dotąd nie została roz, 
strzygnięta, A powiem wam w sekrecie „że jest 
bardzo wątpliwem czy ona wogóle będzie roz- 
etrzygnięta. Bo do tej leguminy jest już 
wszystko, z wyjątkiem jednego — mianowicie 
odwagi. A bez tego przecie nie pójdzie. 

Więc nawet najwięksi krzykacze sejmowi 
roznunieją, że z samego krzyku nienie wyni- 
kme, Każdy z nich dałby sę chętnie zgwałcić, 
chociażby dlatego, aby zyskać nowy powód dv 
krzyku, ale odpowiedzialności przecie za rząd 
a16 weżmie, bo jakże będzie nań potem wykrzy: 
kiwał. Od lewicy aż daleko w głąb prawicy 
nuriuje jedna myśl, aby wreszcie przyszedł 
rząd, któremu wartoby było albo użyczać po 
parcia, albo wyprawiać opozycyjne awantury. 
Bo tak, jak jest dzisiaj, ani kandydaci do rzą 
dzącej większości, ami predystymowani do opo 
zycyi na równi nie mają nie do roboty. Jakże 
bowiem popierać kapitalny  „bezprogramowy 
program“ Paderewskiego! A oponować mu je 
szoze o wiele tre miej. Po prostu niema ani 7 
kim, ani z czem walczyć. 

Tak więc wszyscy widzą w miejscu, w któ- 
rem powinien być rząd, groźną próźn.ę. „„Natu- 
ra horret vacuum!” Wszyscy też obawiają się 
tej próżm i pragną ją czemś wypelmé Ale 
czem? Ale jak? I tu zaczyna się druga część 
romansu. 

Piękna zgoda poglądów, kiedy chodzi o nivu 
dolność i nieodpowiedzialność rządu obecnege 
utrzymuje się jeszcze tylko dopóty, dopóki tw- 
czą się teoretyczne rozważania, jakim miano- 
wicie powinien hyć rząd. Więc znowu wszyscy 
zgadzają się ze sobą, że rząd powinien być mą- 
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Lajsilniejszy. Cała ta jednak harmona my» 

przekonan przeistacza się w dziki zgiełk w 
chwali, kiedy zaczną padac nazwiska, kiedy roz- 
poczyna się próba wymalezienia tych najsiniej- 
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Wprost n.e da się pomyśleć nazwisko, cokol- 
wiek pod względem politycznym mówiące, któ- 
re mając w Sejnre za sobą jodmych, nie miało- 
by równocześn.e przeciw sobie drugich. Dia 
zwalezenia już nie takich, czy innych kandy- 
darów, ale chociażby samej myśl o nich na» 
Jchmiast tworzą się koulicyc stronnictw Sey- 
mewych, w innych warunkach na,bardz.ej nie- 
prawdopodobne į niemożliwe do pomyslenia. — 
W ztym samym Sejmie, w którym dla utwurze- 
n.a wiekszosci dla jakiegoś pozytywnego progra- 
ma odbywa: się tak powoh i natrafia na tyle 
przeszkód, niemożliwych do pokonania, w ty 
samym Bejme śpontumecznie powstanie powa- 
zma i silna większość dla obalenia kazdej z ku- 
lei cokolwiek znaczącej osobistości. Jest W 
skutek rozszalałego egoizmu partyjnego przy- 
wódców i ich cwisnych horyzontow  polsiycz 
nych, które nie pozwalają im wznieść się ponad 
mieresy swoich partyj czy klas do wyżyn inte- 
resów całości państwowej. 

I tak jeżeli jest strach przed Śmiercią, to nie 
mniejsza istnieje obawa pized jakąkojwiek pel- 
dią. Pierwsze uczucie popychu ku znranie obc- 
nego rządu. Drugie jednak nie pozwoli, aby 
w tym rządzie znaleźli się inni ludzie, jak tyl- 
so tacy, kiórzy dla stronnictw i ich celów nie 
przedstawiają większego  niebezpneczeństwa. 
więc politycznie nijacy: W tych warunkach mo- 
„na, oczywiście oczekiwać zmiany gzb.netu, ale 
rudniej już oczekiwuć, aby po mm nasiąpuł du- 
„o lepszy, energiczniejszy i mądrzejszy. ? 
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Draca konferencei pokojozej © rozSyp.e. 


Gdeełanie umeryzańsiej deleoncy! 


p kojowej. 

Paryż, 22 listopada (PAT). Amerykańska de- 
legacya pokojowa w Paryżu została odwołana 
do Stanów Zjednoczonych. Odbędzie ona pə- 
dróż na pokładzie parowca »Amwerica« dnia 3 
grudnia. Polk podał tę datę — jak podaje »Chi- 
cago Tribune« — wczoraj ofłcyalnie do wia- 
domoścł konterencyi pokojowej. Polk podej- 
muje dzisiaj krótką podróż do Londynu, aby 
pożegnać się ze swymi przyjaciółmi angielski- 
mi, w szczególności z Lloydem George. Ostat- 
nie posiedzenie Rady Najwyższej ma się odbyć 
dnia 3 lut 4 grudnia. Po rozwiązaniu konferen- 
cyi pokojowej będą kwestye jeszcze niczała- 
twione, trwktowane w drodze zwykłej przez 
reprezentacye dyplomatyczne. Nowa konferen- 
cya pokojowa projek'owana jest na luty roku 
przyszłego. Jest jednak możliwe, że Ameryka 
nie będzie na tej konferencyi zastąpiona. Gdy- 
by traktat pokojowy z Węgrami zawarty został 
w Gzasie, w którym nie będzie obradowała ża- 
dna konferencya pokojowa albo gdyby Amo- 
ryka nie była na konferencyi pokojowej za- 
stąpiona, wówczas otrzyma ambasador Wallace 
misyę podpisania traktatu. Gdyby ratyfikacya 
wersalskiego traktatu pokojowego przez senat 
amerykański nie nastąpiła, wówczas Ameryka 
począwszy od dnia 3 lub 4 grudnia nie bęszie 
sastąpioną w żadnej z komłsyi, które będą po- 
wołane do życia na podstawie traktatu poko- 
„owego. 


Senat amerykzński odroczany. 


Wiedeń, 22 listopada (PAT). Donoszą iskro- 
wo z Waszyngtonu: 


W trzech bezowocnych głosowaniach nie 
mógł senat amerykański zyskać potrzebnej 
większości dla przyjęcia lub odrzucenia trak- 
tatu pokojowego z zastrzeżeniami lub bez za- 
s.rzeżeń. Wobec tego senat odroczył się na nie- 
ograniczony czas. Senator Lodge zgłosił wnio- 
sek, domagający się oświadczenia. że nastąpił 
stan pokojowy z Niemcami. Wniosek ten został 
przekazany komisyń dla spraw zagranicznych. 

Waszyngton, 22 listopada (PAT). Przy def- 
nitywnem głosowania w Senacie wniosek 
Lodgego odrzucony został 51 głosami przeciw. 
ko 41. Ratyfikacya traktatu pokojowego bez 
zastrzeżeń została odrzucona 55 głosami prze- 
ciw 28. Senat odrocżył aię następnie na czar 
nieograniczony. 

Wiedeń, 22 listopada (PAT). Biuro kor. do- 
nosi za Reuterem z Waszyngtonu, że senat na 
następnej sesyi będzie obradował nad wnio 
skiem, wedle kiórego stan wojenny już teraz 
ma być uważany za ukończony. Spodziewa ją 
się, że z tego powodu przyjdzie d ostrego kon: 
fiiktu, gdyż rząd przeciwny jest takiemu spo- 
sobowi zakończenia wojny. 


. s z 
Wilson przyjmaje 2: Sizer 
Paryż, 22 listopada (PAT). »Presse da Paris« 

donosi z Nowego Jorku: 

Wozoraj wieczór rozeszła się sensacyjna 
wiadomość, że prezydent Wilson nagle zdecy- 
dował się przyjąć wszystkie zastrzeżenia więk- 
szości, jeżeli tylko stylizacya art. 50 będzie 
nieco złagodzona. Pogłoska, jak słychać, bra- 
ną jest na seryo przez wielu wnłarkowanych 
republikanów w senacie, którzy zebrali się na- 
tychmiast na konferencyę, ażeby się naradzić 
nad kompromisem zawrzeć się mającym. 


Wiedeń, 22 listopada (PAT). :Voss. Ztg.< 
przynosi urzędowo jeszcze niestwierdzoną wia- 
domość z Waszyngtonu, jakoby Wilson wyco- 
fał traktat pokojowy z senatu, nie mając na- 


WILSON ZDROWY, 
Amsterdam, 22 listopada (PAT), Dzienniki 
donoszą z Waszyngtonu, że Wilson po raz pier 
wszy opuścił dzisiaj mieszkanie. 


Gd by Ameryka odmówiła. 


Londyn, 22 listopada (PAT). Bonar Law wy- 
razil się wczoraj w mowie, wygłoszonej w 
labie gmin, że jakkoiwiek państwa koalicyjne 
zgosłne są w iem, że Ameryka będzie uczes.ni- 
czyła w ochronie ludów, mieszkających na ob- 
szarze tureckim, mimo to nie omieszkają nie 
zaniedbać miczego, ażeby uzbroić się także na 
drugą ewentualność. Wojskowe uzbrojenie na~ 
kłada jednak na Anglię ciężkie ofiary. Wojsko 
angielskie na samem morzu Czarnem koszto- 
wato dziennie 24 tysiące funtów, do tego pzy- 
tączyły się jeszcze koszta dla wojsk w Mezopo- 
tamii, Persyi, Palestynie. Nie należy też zapo- 
miamać o Niemcach, które jeszcze ciągle mają 
100.060 żołnierzy pod bronią i które utworzyły 
t. zw. »Einwohnerwehre w wysokości 300:000 
ludzi. 


0 wejście w Życie fra tatu po: olor ego 


Paryż, 22 listopada (PAT). Najwyższa Rada 
postanowiła wszystko zarządzić, aby umożliwić 
wejście w życie traktatu pokojowego w dniu 
1 grudnia. 


O uruchomienie Ligi narodów. 


Wiedeń, 22 listopada (PAT). Donoszą iskro- 
wo z Brukseli: 

Dnia 1 grudnia odbędaie się tu konferencya 
wszystkich tych związków krajów koalicyjnych 
i neutralnych, które utworzyły się celem zało- 
żenia i dalszego rozwoju Ligi narodów. Wszyst- 
kie państwa koalicyjne, sprzymierzone jakoteż 
neutralne wyślą znane osobistości na tę Konfe- 
rencyę. 


0 zmiurę hektatu pokojowego. 

Wiedeń, 22 listopada (PT). Domoszą iskrowo 
z Waszyngtonu: 

»New York Herald« donosi z Paryża, że 
między rządem francuskim a angielskim odby- 
ty się konferencye co do zmiany traktatu po- 
«ojowego z Niemcami, w razie nieratyfikowa- 
aia go przez Stany Zjednoczone. Francya za- 
mierza przeprowadzić asreksyę zagłębia Saary, 
„akoteż otrzymać prawa ścisłej okupacyi lewe- 
70 brzegu Renu.* Wielka Brytania zamierza 
wziąć w posiadanie wyspę Helgoland. Także f 
Belgia zgłosiła żądanie nowych  rektyfikacyj 
rranie. Zapłata odszkodowania wojennugo 
przez Niemcy byłaby zabezpieczoną przez nowe 
postanowienia, ponieważ zachodzi obawa, że 
Niemcy nie wykona ą zobowiązań, jeśli Stany 
Zjednoczene się wycofają. 


Ko ferentya w sprawie rosyjskiej, 

Wiedeń, 22 listopada (PAT). Donoszą iskro- 
wo z Londynu, że Lloyd George oświadczył w 
izbie gmin, że do Londynu zwołana zostanie 
miężzykoalicyjna konferencya celem omówie- 


uła kwestyi rosyjskiej, 


-hurchill prz cio Lloydogi Gzorgeowi 


Amsterdam, 22 listopada (PAT). »Times« 


Istrowie Bertolini, Saeci, Barsini, da 


Clem:ncenu wypo sie wojnę Rosyl i 
Sowi.ckie , 


Wiedeń, 22 listopada (PAT). Donoszą za >N, 
' Rott. Courante z Rotterdamu, że francuskie 
koła pariamentarne utrzymują, iż Clemenceau 
dzięki olbrzymiej większości, jaką obecnie roz- 
porządza, starać się będzie przeforsewać w 
Izbie wypowiedzenie wojny Rosyi sowieckiej. 


Delegace pols y na Radzie Nujw ższej 


Paryż, 22 listopada (PAT). Doniesienie wied. 
biura kor.: 

Na wczorajszem posiedzeniu Rady Najwyż- 
szej przemawiali polscy deiegaci pp. Grabski 
i Paiek, wywodząc, że ze względów poiitycz- 
pych i ekonomicznych powinna być Gaiicya 
wschodnia przyłączona definitywnie do Polski. 


t onstytucya dia Egip'u. _ 
Wiedeń, 22 listopada (PAT). Donoszą z Lon- 
dynu, że rząd angielski ogłosił wezora; w Kai- 
rze proklamacyę, w której zapowiada nadanie 
konstytucyi Egiptowi. 


Rząd beloradzki podpisze traktat, 


Wiedeń, 22 listopada (PAT). Bełgradzkie biu- 
ro prasowe donosi, że rząd w Belgradzie pole. 
cił delegacyi pokojowej w Paryżu podpisać 
traktat pokojowy z St. Germain. 


Wynik wyborów we Francyi. 


Wiedeń, 22 listopada (PAT). Donoszą iskro- 
wo z Paryża: 
, Wyniki wyborów do parlamentu są już de- 
finitynie znane. Z 586 mandatów rozkłada się 
wynik jak następuje: konserwatyści: 13 daw- 
nych, 19 nowych posłów; liberali 15 dawnych, 
58 nowych; postępowcy 32 „dawnych, 94 uo- 
wych; republikanie lewicowi 51 dawnych i 72 
nowych; radykali 27 dawnych i 30 nowych; 
zocyalistyczni radykali 43 dawnych, 35 no- 
wych; socyalistyczni republikanie 17 dawrych, 
9 nowych; zjednoczeni socyaliści 32 dawnych, 
nowych 0; socyaliści grupy odrębnej 5 dawnych 
i 1 nowy mandat. Przy wyborach w roku 19i4 
było nowo wybranych 190 posłów, tym razem 
350. Straty i zyski przedstawiają się następu- 
jąco: konserwatyści zyskali 12 mandaów, 
strachy 12, liberaii zyskali 49, stracili 1 mana- 
tów; postępowcy zyskali 83, stracili 7; lewico- 
wi republikanie zyskali 55, stracili 19, radykali 
zyskali 2, stracii 27, socyalis.yczni radykali 
zyskali 10, straciii 95, socyaiistyczni republi- 
kanie zyskali 8, stracili 15; zjednoczeni socya- 
liści zyskali 13, stracii 50; socyaliści grupy 
vdrębnej zyskali 6, stracili 0 mandatów. 


Wynik wyborów we Włoszech. 
Rzym, 22 listopada (PAT). Wedle pisma +E- 


Wiedeń, 22 listopada (PAT). Donoszą tekro- 
wo z Rzymu, że nie zostali wybrani byli mini- 
Como. — 
Wielką większością wybrani zostali: Boselli, 
Orlando, Niti, ouwątkłą większością wybrani 
zostali: Salandra, Luzatti, Fera,  Bissolauti, 
Rossi, Tedesco. 


wielkie zwycięstwo secydiistiw 
belai skzch. 


Bruksela, 22 listopada (PAT). Nowa Izba de- 


piszą, że jest jasnem, iż Churchill nie jest w zgo- putowanych ma sklad następujący: 72 katoli- 


zie z pierwszym ministrem w kwes'yi stanowi- 
ska wobec Rosyi. W labie powstała rysa, któ- 
ra wikrótce będzie nie do wyrównania. 


ków (siracilł 26 mandatów), 70 socyalistów (ży- 
skali 30 mandatów), 34 liberałów (stracili 11 
mandatów) i 9 bezpartyjnych. Urzędowo rezul 


— Czemuż nie powiedziałeś ni tego pierwej. 
Wybierałem się tam także 1 ja, ale brak mi już 
czasu. Zresztą wojna nie dotyka ich. Prowadzą 
życie prawie takie, jak dawniej. 

— Hm! zapewne... Nie v'iesz 
tem. że Jasieniec spalone? 

— Spalone? Nic mi o tem nie donieśli. Szko- 
da wsi! Czy oni tam byli? 

— Pani Mery przebywała „ra _ ewakuacyj, 
twój ojciec był ciężko ranny. Gdyby nie Orskt 
i Wybranowski, byłby spalł się Z całym dwo- 
rem. Ojciec twój nie- wiedzial, że spotka się z 
tobą, lecz chcialby cię widzieć. Wstał już z ló- 
zka i miewa się dobrze Przyjaciele wybili me- 
dal na jego cześć. 

Szezepan stropił się: - 

— Pięknie sobie wyobrażałem to wasze Zy- 
cie! Nigdy nie daruję sobie, że nie napisałem 
do mich. Ale ty to zrozumiesz! Szczęśliwy by- 
łem. że mogę napozór swobodnie oderwać SIĘ 
od togo, co mnie nękało, co przypominało m 
mój smutek. A przyznam ci się także, że w 
chwil, gdy żegnałem się z nimi, pewny byłem, 
łe nigdy ich już więcej nie zobaczę, Ale dziś — 
kto wie? Przetrwałem taki dlugi czas. strat u 
nas w szwadronie mie wiele, żyje — nawet Star- 
czewski. Uściskaj ojea i Orskiego, ucałuj ręce 
mojej pięknej siostry i powiedz im... powiedz. 
że nie przypuszczałem, iż spotkać ich może coś 
podobnego, iż kecham ich zawsze serdecznie i 
że wielebym dał za to, by znaleść się u nich na 
chwilę, ale teraz — nie można. 

Brzeziński wzruszony widocznie spoglądał 


zapewne © 


|na Rostoekiego i nie mógł go zupełnie pojąć. 


| 
A Szczepan ujął jego rękę serdecznie, ucałował jra szukała męża w dzień po jego odjeździe: a 
go po przyjacielsku i dosyć nagle go pożegnał. | eraz szukać chciała go na liwii bojowej. 
— Wątpię. czy pani uda się dostać aż do 
niego. Przepisy wojskowe zbyt są Surowe. 
— Ależ ja przyjechałam aż z za morza, by 


Na drugi dzień w komendzie pojawiła się .ja- | z nim zobaczyć się. 


kaś pani o włosach rudych, na którą kierowały 
się wszystkie Spojrzenia, tak była zjawiskiem 
pęknem i padzwyczajnem. Posiadała przy 80- 
bie list polecający i pokazała go osiemnastolu- 
imiemu oficerkowi, który wśród stosu listów i 
pap.erów siedział przy biurku. Młodzieniec ten 
starał się być bardzo powaznym i surowym. 


— Czem pani mogę służyć? -——spytał woj 
skowy, prosząc ją, by usiadła, 
— Chcialabym zusiągnąć wieści © panu 


Szczepanie Rostocka podporuczniku ułanów 
w drugim szwadronie. 

— Zdaje się, że poruezqik Rostocki jest tu- 
taj na miejscu. Był za urlopem. 

= Czyż być może? Nie mógł mi pan sprawić 
większej radości. Pragnę się z nim widzieć, je- 
stem jego żoną. 

— Rostocki wyjechał wczoraj wieczornym 
ciągiem. Był tu przez cztery dni. Widziałem 
ro wczoraj na dworcu — zauważył młody le- 
sionista „który siedział przy stoliku Bąsie- 
dnim. — Minęli się państwo. 

— Dokąd wyjechał? 

— Do oddziału... Odprowadzał go Brze- 
dański, d 

— Czy mogłabym tam za nim się udać? 

Oficer i legionista spojrzeli na siebie zdziwie- 
ni. Zdumiewała ich ta piękna nieznajoma. któ- 


Nie lubię czekać. 

— Trudno nam jest poniódz. Zresztą niech 
pani uda sę do komendanta. Może on na to co 
poradzi, Jako samitaryuszka?.. W każdym ra. 
je radzimy zostawić do niego list- Wyślemy 
ro za nim. 

Nieznajoma usiadła na ofiarowamem miej: 
«cu i poczęła kreślić pismem wy em, fan- 
astycznem: 

„My dear husband... Oto jestem z powrotem. 
Przejechałam kraj daleki i doznałam wielu 
przygod, by anowu być przy tobie. Nie choę już 
szukoć innego życia, am innej ziemi, jak wa 
za, która dobija się znowu słońca przyszłości. 
[woja ekscentryczna żena przesyła ci czerwone 
róże słów, Jesteś dopiero teraz tem; czem mla- 
e$ być, bohaierem, którego podziwiam i wiel- 
bię. Roaminęliśmy się teraz w drodze, ale nu 
sozminiemy się już nigdy w życiu. Obiecana 
mi, że list ten otrzymasz zaraz. Kocham cię go 
ęcej niż dawniej. więc postaraj Się przyjechac 
‘hoc na czas krótki i zobaczyć Się ze mną — 
Niech ci mnie przypomina woń górskich stor- 
czyków, które pachną silnie, ale wyrastaja 
smutne i samotne. Daj znać o sobie i przybąd 
ując w ramiona moją głowę. Marta“, 


W dwa dni później list ten poszedł e pisma- 
mi od komendy za Szczepanem, 
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Szczepan Rostocki jedzie na pozycyę. 

Wczoraj oddział jego opuścił miejsce spo- 
czymku. Na drodze pod konskiemi kwpytann 
roznosi się pył, kurz równiny naddniestrzań- 
skiej. Wokało ubogie, dymne chaty, skupio- 
ne we wsi, lub zizadka rozsiane po polach. 
z.ema za to bujna, gieba czarna, bogata, teraz 


. 


pocaz, ma nowa Izba włoska 138 socyalistów, ,„ 
81 katolików į 289 posłów stronnictwa środka. > 


przykryta już zielenią łąk i now, Po zagro * 


duch, za płotrami wyglądają krasno przybrane 
ruskie baby i dziewuchy- Oto już granice Pv- 
doła. Jeżdziły tym krajem ongi nieraz Turki | 
[atary, Kozaki ciągnęli na bohatersko bronią. 
cy się Lwów, niejedno widział ten srebrnowi, 
ący się Dniestr nieraz krwią spływał, wiele 
sławmych polskich zdarzeń pamięta. 

Na czele ułanów Rawicz, który dawno juź 
¿ostat rotmistrzem. Przystojny i szczupły, ale 
udważny i stanowczy. Na sereu ma honor swój 

bowarzyszów. Umie nie tracić w niebwzpie 
zeństwie głowy, ale pierwszy naraża się sam. 
Na szabli ma szezerbę. Obciął nią sp:sę koza 
za. Rozmawia teraz poważnie, lecz wesoło ze 
3zezepanem Rostockim. 

Nie wszyscy już oi jadą, którzy wychodzili 
ziedyś razem z węgierskiego miasta. Z począ- 
ku zwłaszcza z młodem niedoświadczeniem za 
aic mieli trudności, żadnej liczby wroga się nie 
ękali. I udawało im się zwykle, zwyciężała 
szaleństwo. To też wierzą dzisiaj w szczęśliwą 
zwiazdę Rawicza. 

(C. d. n) 
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tat wyborców do senatu brzmi: 48 katolików, 
30 liberałów i 20 socyalistów. Katolicy stracili 
12 miejsc, liberali zyskali 2 miejsca, socyaliści 
zyskali 10. 


Wybory w Rumunii. 


Bukareszt, 22 listopada (PAT). Wybory do 
Izby posłów wydały następujący rezultat: 103 
liberałów, 58 zwolenników partyi chłopskiej. 
67 nacyonalistów, 12 socyalistów, 7 postępow: 
ców, 7 zweienników Averescu. W Siedmiogro- 
dzie i nowo anektowanych obszarach Węgiar 
wybrano 146 nacyonalistów partyi Maniu i 46 
opozycyonistów. Na Bukowinie wybrano 12 
nacyonalistów, między innemi 2 Niemców, 1 
żyda, 1 Rusina. W Besarabii 86 nacyonalistów 
i 28 z partyi chłopskiej. W Kiszyniewie został 
wybrany socyalista. Pierwsza  konstytuanta 
rumuńska włącznie z posłami nowo nabytych 
obszarów zebrała się 20 bm. Konstytuania zaj- 
mie się w pierwszój linii obok rewizyi konsty- 
tucyi także i tem, czy Rumunia ma podpisać 
traktat w St. German i czy uzna granice, przy- 
znamę Rumunii w dniu 12 czerwca 1919. 


Wolny handel. -- Przesilenie obine: 
towe. -- 0 Glększi ść sejmowa. 


Warszawa, 20 listopada. 

Na środwem posiedzeniu Sejmu, dzięki 
kompromisowamu uchwaleniu ustawy aprowi- 
zaeyjnej, czyli, jak ją urzędowo nazwano, 
o obrocie ziemiopłodami — uratowąne zostało 
na razie stanawisko ministra aprowizacyi, St. 
Śliwińskiego. Oprócz znanej już tabelki, za- 
wierającej znane już szczegóły kontyngentów, 
ua podstawia której większość gospodarstw 
chłopskich zwolniona została od dostarczania 
kontyngentów zbożowych, uchwalony został 
następujący ustęp artykułu 3 zasadniczego 
znaczenia: 

»Pczbywanie, nabywanie, posiadanie, -prze- 
twarzanie i przewożenia płodów rolnych, po- 
zostających u wytwórcy, po odstawieniu kon- 
tyngentu, jest dozwolone wszystkim mieszkań- 
moj 2 ograniczeniami, zawartemi w tej usta- 
wiec, 

Jest to więc zasadnicze. aprobowanie wolne- 
go kandlu zbożem, ograniczonego przymuso- 
wą dostawą kentyngentu. Olbrzymia większość 
zgromądzonego w Polsce zboża, zwłaszcza w 
spichrzach mniejszej własności, dostanie sie za- 
teu w ręce »wolnego handlu«, który puszczać 
będzie zboże w obrót handlowy po cenach... 
dowolnych, a więc możliwie wysokich. — Jak 
wiademo. reprezontanci miast, nie nalezący do 
klubów ludowych, byli w Sejmie przeciwni za- 
sadzie wolnego handiu. - 

To kompromisowe załatwienie ustawy apro- 
wizacyjnej nie uratują atoli sytuacyi gabinetu. 
Jak się bowiem dzisiejszy »Kuryer Polski« do- 
wiadnjo, Rada ministrów upoważniła prezy- 
denta Paderewskiego do wniesienia cymisyi 
całego gatinetw w chwili odpowiedniej.. Wczo- 
raj krążyły niesprawdzone do tej chwili po- 
głoski, że prezydent Paderewski nawet już 
wniósł dymisyę. »QGazeta Polska< utrzymuje 
atoli, że dymisya dotąd wniesiona nie została. 

Prasa warszawska stwierdza. jednomyślnie 
niemożność utrzymania Paderewskiego w obe- 
cnej sytuacyi kraju u steru rządu. Właściwie 
żadan z dzionników nie podejmuje na tym 
punkcie obrony Paderewskiego. A co ciekawe 
i charakterystyczne, że nieoficyalny organ Bel- 
wedaiu, »Gazeta Polska«, od samego początku 
przesilenia, które w ostre stadyum weszło po 
nieu'lanem »exposćr Paderewskiego w Sejmie, 
gwałtownie atakuje obecnego premiera. Infor- 
macye prasy różnią się obecnie jedynie co do 
terminu ustąpienia Paderewskiego: czy uczyni 
to po dyskiisył nad swojem »exposó«, która to- 
czyć się miała na dzisiejszem posiedzeniu Sej- 
mu, czy w innej odpowiedniej chwili. Nato- 
miast ustąpienie Paderewskiego uważane jest 
za zdecydowane, 

>D pawnego czasu — pisze »Kuryer Pol- 
skis — osoba jego była łącznikiem pomiędzy 
poróżnionymi ze sobą ebozami. Dziś niema, j: 
się zdaje, ani jednej grupy, która postawiłab 
sobie za zadanie pedtrzymywanie p. Paderew:- 
skiega Dla każdego bcwiem jest widocznem, 
iż środek ciękości zadan rządu przeniósł się 
na zagadnienia wewnętrzne i gospodarcze, w 
których p. Paderewski jest profanem. Ponie- 
waż brax jedneści w rządzie w zakresie zadań 
gospodarczych przedewszystkiem, oraz błędy 
w doborze ludzi, niemożność obsadzenia kilku 
wakujacych tek. na które ze strony p. Pade- 
rowskiego i jego otoczenia proponowane były 
osnhistości całkcwicie mieodpwiednie, wszyst- 
k to wynikału z braku pewnej ręki i sprężyste- 
go kierownictwa, przeto zmiany w gabinecie 
prowadzą cstatecznie du zmiany w jego kiero- 
wnictwie. 

»Ponieważ, gdy jedni mówią wprost u stą- 
pieniu p. Paderewskiego, inni szukają łago- 
driejszego sposobu wyjścia i chcą, utrzymu- 
jąc p. Paderewskiego na stanowisku premiera, 
dać mu pomocnika do faktycznego kierownic 
twa gabinetem, czyli — uczynić tego ostatnie- 
go faktycznym premierem. Rzecz wątpliwa, 
aby p. Paderewski mógł przyjąć podobną pro- 
pozycyę i zostać »słomianym«e premierem. — 
Raczej przypuścić należy, iż z podobnych pro- 
pozycyj wyciągnie należyte konsekwencye 
| — złoży urząd. Uczyniwszy tak, dałby dowód 


"wielkiego taktu i rozumienia granie własnej 


możneści«. 

Jaki kierunek polityczny przybrałaby ukcya 
pelityczna utworzenia nowego gabinetu wobec 
tego, że rokowania o wiekszość sejmową utknę- 
ty na martwym punkcie i w tej chwili nie ro- 
kują sukcesu — trudno ocenić. Wczoraj od go- 
qziny 5 po południu do późna wieczorem od- 
bywały sie narady przedstawicieli klubów sej- 
mewych. które dążą do utworzenia większości 
w lzbie. W konferencvi tej z ramienia polskie- 
go Stronnictwa luduwego uczestniczyli posło- 
wie: Witos, Rataj, Dąbski i Poniatowski, z Na- 
rodowego Zjednoczenia Ludowego posłowie: 
Dnubanowicz, ks. Dziznnieki i Skulski, z Naro- 
dowc-chrześcijańskiego kiubu robotniczego po- 
sk wie: Gdyk. ks. Kaczvński į Neder, z klubu 
N. Z. R. poseł Fichna. W toku dyskusyi zary- 
sowały się dokładnisj, niż na eea 
poprzednich, róžnicə przedowszystkiem w za- 
patrywaniach na sposób praktycznego przepro- 
wadzenia reformy rolnej. Narodowe  Zjedno- 
czenie Ludowe wystąpiło z własną w tej mie-; 
rze koncepcyą. Streszczą slę Ona w postulacie; | 
hy »maximum« od 60 do 180 hektarów zapro- 
wadzić w cśrodkach przemysłowych i tak zwa. | 
nych pasach ochronnych, zaś na całym obsza- 
r30 Rzeczypospolitej obowiązywałohy »maxi- 

~ 
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mume« 180 do 400 hektarów. Dalej zapropono- 
walo N. Z. L., by utworzono pięć zasadniczych 
typów gospodarstw: a) średnia. dwusprzężajna 
własność od 12 do 20 hektarów, na którą przy- 
padnie 40 procent całej własności małorolnej: 
b) mniejsza własność od 3 i pół do 12 nekta- 
rów; c) własność kmieca, obejmuja dwa razy 
tyle, co Średnia i stanowiąca 20 procznt wła- 
SLGŚci małoroinej; d) samodzielne drobue go- 
spcdarstwo robotnicze i rzemieślnicze; e) kre- 
sowę gospodarstwo włościanskie 10U-hektaro- 
we, wszędzie. gdzie tego wymaga intares naro- 
duwy i społeczny. Upaństwowienie lasów sto- 
scwaćby się miało tylko do gospodarstw za- 
niedbanych, lub w razie konieczności państwo- 
wej. Wreszcie przy parcalicyi mizjscowaj do- 
puszczanuby przedewszystkiem drobnych rolni- 
ków, pozostających w bliskiej styczności z ma- 
latkiem rarcelowanym, dalej służba folwarcz: 
na, która w majątku pracowała, inwalidzi i o- 
chctnicy wojny obecnej i wreszcie czsladź ma- 
łorolna. 

Te projekty spotkały się z twardym oporem 
ludewców, wobec czego obrady ciągnęły się 
do późnego wieczora i nie wydały pozyty- 
wnych rezultatów. — Ludowcy bowiem stoją 
twardo przy ustawie rolą:j z 10 lipea, którą 
uważają za nienaruszalną. Wyjście kompromi- 
sowe z te, kwestyi jest zatem niesłychanie tru- 
dne, jeźli nie wprost niemożliwe. Polskie Stron- 
Lictwo Ludowe bowiem zbyt zaangażowało się 
w szerokich masach chłopskich w sprawie rol- 
nej. aby tak łatwo wycofać się mogło z wy- 
tworzonej przez sisbie sytuacyi. P. S. L. i Na- 
rodowe Zjednoczenie Ludowe reprezentują 
«resztą tak sprzeczne interesa, że trudno zna- 
leść dla nich platformę, na którejby sie znaleść 
mogły, a już reformą rolna do kompromisu 
między niemi największe nastręcza trudności. 
Niemziej poważne różnice zaznaczyły się na 
wczorajszej konferencyi w pojmowaniu kwe- 
styi upaństwowienia lasów. Narodowe Zjedno- 
czenie Ludowe pragnie mianowicie ustalić 
ogólną zasadę, w myśl której »państwo ma 
prawo wykupywania lasówe, gdy P. S. L., ob- 
stając przy zasadzie obowiązkowego upań- 
stwowienia lasów, przyjmuje jedvnie pewną 
stopniowcśc, normowaną  możnościami pań- 
stwcwemi i gcospodarczęmi. 

Natomiast łatwiejsza byłoby między niemi 
porozumienie w sprawią konstytucyi, aczkol- 
wiek i tutai zarysowały się również powużne 
rozbieżności. Przedstawiciel Narodowego Zje- 
dnoczenia Ludowego, poseł dr Dubanowicz, 
sprecyzował stanowisko klubu swego w tej 
mierze. Narodowe Zjednoczenie Ludowe pra- 
enie, aby »Straż praw«, względnie wedle pro- 
poncwanej przez niego nazwy »Rada star- 
szyche, składała się z 51 członków, wybranych 
przez Sejm Í 51 delegatów z poza Sejmu, a więc 
przedstawicieli wyznań, nauki i sztuki, przed- 
stawicieli rad wojewódzkich. Ponadto w myśl 
koncercyi teg» klubu powtórne uchwały Sej- 
mu, odrzucające ewentualne poprawki Rady 
starszych, powinny zapadać ukwalifikowaną 
większeścią. Polskia Stronnictwo Ludowe na- 
tomiast, godząc się zasadniczo na uzupełnie- 
nie Straży praw delegatami z poza Sejmu, pra- 
gnie, aby instytucya ta składała się ze 1 
członków, z której to liczby dwie trzacie sta- 
nowiliby członk« wie Szjmu, a jedną trzecią 
inni delegaci. Ponadto P. S. L. domaga się, aby 
uchwały powtórne zapadały jedynie wiekszo- 
ścią trzech riątych głosów. 

Pertraktacyc wczorajsza uznane zostały za 
nieukończone. Dzisiaj po południu toczyć się 
one będą w dalszym ciągu, a uczestniczyć w 
nich będą jedynie prezesowie czterech wspo- 
mnianych powyżej klubów. 

Wprawdzie przewodniczący obu klubów nie 
tracą jeszcze nadziei dojścia do skutku kom- 
premisu, trudno jednak pod tym względem 
chronić sie cd pesymizmu. i 


jąt, że zamiar morderstwa rabunkowego powziął 
uroczek dopiero w mieszkaniu kapina Bory- 
slawskicgo. Jako okolirzuosei łagodzące przyjęto 
Liuuy wiek oskarżonego i neurastenię. — Wyrok 
wydano Z zastosowaniem parugralow 413 i 483 
uztdwy karnej w oluiesieniu do paragrafu 809 
uktwwy Wojskowej. Napad rabunkowy zatem wy- 
niuczeno. ubroncj zgłosi Oodwoiaui3, 


suuału jeden tylko chory urzędnik i stróż. Archiwum 
jese bez pana, bez opieki, bez zarządu i bez fundu- 
szów. W sprawie tej ma obowiązek wystapic mini- 
sterstwo ktutury i sztuki oraz Sejm, aby imstytucya 
tak ważna nie zmarmała w zaniedbaniu i zapomnieniu. 

£ACHWASZCZANIE JĘZYKA W PRASIE, Prasa 


warszawska, zuchwaszczona zwrotami rosyjskuni 1 


zarażliwie na prasę galicyjską. Ostatnimi czasy spo 
tyka się coraz częściej najobrzydliwsze wiręty tego 
rodzaju ua łamach pism małopolskich, Dzisiaj np. w 
kilku dziennikach krakowskich powtórzono za prasą 
warszawską wyraz „szmugielć, zamiast użyć polskiego 
wyrazu „przemytnictwo*, Kviegom po piórze należy 
przypomnieć obowiązek większej dbałości o czystośa 
języka. Lekkomyślne naśladowanie prasy . warszaw- 
skiej jest w tym wypadku karygodne, 

ODWILŻ, W nocy ze środy na czwartek był jeszcze 
u:róz, mniejszy wprawdzie, niż poprzednich dni, na tyle 
Jednakże silny, że trzymał w okowach grubą warstwę 
obiegu. Jednakże już w czwartek rano ciepłe powie- 
trze zapowiadało blizką odwilż, a wieczorny deszcz 
wył Go niej przygrywką. Śnieg jednakze, aczkolwiek 
silbie zwiłgnięty, jeszcze nie tajai. Dopiero dzisiaj 
w piątek rozpoczęła się prawdziwa odwiiź. Na niekto 
rych ulicach utworzyły się duże zbiorniki wody, którą 
«uraz bardziej wzbierała dla braku odpływu, zwłaszcza 
żę wzdłuż ulic duże wały śniegu zatarasowały zupeł- 
uie ścieki. Przechodnie brnęli po kostki w wodzie, a 
uależy zaznaczyć, że kalosze stały się dzisiaj rzad 
kością. Na szczęście zjawili się robvtnicy magistraccy 
i na preecięciuch ule, tudzież wogóle na punktach 
.tgrozonych usuwali ślieg i przez to ułatwiii odpływ 
wody. Jest rzeczą konieczną, ażeby władze przypom- 
niały zbyt wygodnym stróżom 1ch obowiązki, ao któ- 
rychanalóży utrzymywanie w perządku chodników. 
Bardzo wialu strożow usunęło w ciagu ostatnich 
uwóch dni zbitą powłekę śniegu z chodników, wielu 
jcdnakże, pozostawiło tę robotę łaskawej odwilży. Ale 
na odwilż nie można hczyć, a w razie mrozu powsta» 
rie frotoledź, bardzo niebezpieczna dla przechodniów. 

DELEGACYA GÓRNOŚLĄZAKÓW W KRAKOWIE. 
We czwartek 20 b. m. bawiła w naszem mieście dele- 
gacya Górnoślązaków, jadących na uroczystości 
lwowskie. Delegacya składa się z górników, kolecja- 
try, włościan w strojach ludowych, kobiet, powstań 
ców w mundurach, między którymi znajduje 15-leum 
prwstuaisc. Delegacyę prowadzi red. Przybyła. Wiozą 
eni ze sobą wieniec na cmentarz obrońców Lwowa + 
sztandar Sokoła z Piekar, z którym walczyli Gonw 
slązacy. Sztandar ten charakierystyczny jest i tem, go 
zamiast koloru białego, ma żółty, zamiast orła, — so- 
koła, zamiast Matki Boskiej Częstochowskiej — Pie. 
karską, zamiast rapisu „Królowo Korony Polskiej" 
— „Królowa nasza“, Mimo tych zmian, sztandar ten 

ył Awego czasu skoniiskowanym przez prokuratoryę 
P Jako podburzający ludność przeciwko * pań- 
stw. 

Delegaci razem z powstańcami, bawiącymi na wy. 
wieczce w Krakowie, udali się, pod przowodnictwem 
ks. Rzymełki, do księcia biskupa z prośbą, by książę 
biskup poparł swym wpływem kandydata polskiego 
na jeneralargo wikaryusza dla Górnego Śląska na 
okres plubiscytowy. książę biskup przyjął delegacyę 
bardzo życzliwie i obiecał sprawę tę poprzeć. Delega- 
ci odnieśli z audyencyi jak najlepsze wrażenie. Gór 
noślązaków przyjmował w Krakowie Komitet obrony 
kresow wschoduich. 

PRZYCZYNA DROŻYZNY MIĘSA W_KRAKOWIE. 
Urozyzna mięsa w Krakowie jest o wiele większa, niż 
w innych miastach Małepolski zachodniej i środkowej: 
różnica jest taka, że podczas gdy u nas kilo kosztuje 
24 K, gdziendziej 15—16 K, W tym kierunku droższe 
Jest trydło ua targowicy krakowskiej, gdzie minimalna 
cena jest 14 K za kilo żywej wagi. Źwracano już. u- 
wagę. że pczyczyną tego zjawiska jest fukt, że woj- 
skowość płaci zbyt wysokie ceny za bydło. Dla wy- 
jaśnienia sprewy wicepr. Rolle wraz z rm. Wielgusem 
1 st. radcą mag. Zawadzkim udali się do jen. Symona. 
dowódcy okręgu jerneralnego krakowskiego, ktoremu 
przedstawili te stosunki, W Krakowie hije się bydło 
dla wojska z całego i kręgu, a handlarze, mający mo 
nopol na dostawę bydła dla armii, każą płacić dowó 
dztwu ceny niesłychanie wysokie. Do tych wysokich 
cen naturalnie przystcsowują się zaraz ceny na tar 
gowicy uuejskiej, T rzeźnicy, chcą nabyć bydło, muszą 
sprostać rej nielojalnej konkurencyi. Jen. Sytnon wy- 
słuchał z żywem zajniezesowaniem tych wywodów i 
nie mogąc na razie zbadać Sprawy, przyrzekł wisiq" 
snąć inuformacyi. Jetotnie, w godzinę po konierency! 
zawiadomił jen. Symon prezydyum miasta, że usunię- 
sie tej anomalii nie leży w mocy dowództwa, ponie- 
waż całą dostawę bydła dla wojska ma warszawski 
„PUZAFP* i wojskowości tylko z tego źrodła, przez 
ajencye „Puzappa*, wolno nabywać bydło na rzez. — 
wobec tego prezydyum miasta, guy wyjedzie z dele- 

acy4 en do Warszawy, będzie musiało 1 
tę sprawę poruszyć w warszawskich  miarodajnych 
instancyach. i 

KONKURS NA ZAPOMOGI DLA PODUPADLYCH 
RZEMIEŚLNIKÓW KRAKOWSKICH z zapisu śp. ka. 
Jana Schindiera. Magistrat ogłasza: Odsetki narosłe 
w r. 1919 od kapitału z zapisu JR ks. Jana Schindlera 
dla podupadłych rzemieślnikow krakowskich rozdzieli, 
w br. prezydent miasta tytułem jednorazowych zapo- 
uóg pomiędzy rzemieślników, wykonujących stale swój 
przemysł w Krakowie. Zar omoga wynosić będzie naj 
miiej 200 K, a najwięcej 400 K; otrzymać ją atoli 
może tensam rzemieślnik najwyżej 3 razy w ontępach 
czasu conajmniej dwuletrich. Podanie, wystosowane 
do magistratu stoł. król, miasta Krakowa, należy zło- 
żyć najpoźniej dy dnia 5 grudnia 1919 na ręce starszego 
««warzyszenia, którego współubiegający się o zapo- 
mogę joat członkiem. bodań. wniesionych po tym ter- 
minie, albo też niezaopatrzonych w wymagane doku 
menta, nie będzia się rozpatrywać. 

ZJEDNOCZENIE POCZIOWO-KOLEJOWE. W dmiu 
20 bm. odbyło się w sali Związku ZZK. zjednoczenie 
akeyi poocztuwo kolejowej, Celem  przeprowauzenia 
wspólnych postulatów. Wybrany w tym celu Komitet 
zwołuje zgromadzenie pracownikow pocztowych i kole- 
jowych na dzień 25 bm. godz. 7 wieczór w lokalu ku- 
chni kolejowej przy ul. Pawiej. Porządek dzienny: 
Wspólną akcya kolejarzy i pocztowców w sprawach 
aprowizacyjnych i taktycznych. 

TRUBNOŚCI W RUCHU KOLEJOWYM, Od tygod 
nia już w państwie naszych kolei żelaznych coś się 
zepsuło. Ruch na nich jest nietylko oficyalnie ogra 
niczory, ale nadto panują w nim oficyalnie nieprze- 
widziane utrudnienia, Pociągi stale odchodzą i przy- 
chodzą z niesłychanemi opóźnieniami. Pociągi z War- 
szawy osobowe zamiast o 11 przed południem, przy- 
chodzą koto 5 i 6 wieczorem. Na przestrzeni 16-kala- 
metrowej między Wadewicami a Kalwaryą spóźnienie 
pociągów wynosi regularnie 2 do 8 godzin. Wczoraj 
'ociąg osobowy do Łwcwa ' z Krakowń. zamiast 
przedpołudniem, odszedł o 7 wieczorem. Wskutek te- 
go doznaje niesłychanego opóźnienia doręczanie po- 
czty — listów, gazet i przesyłek. 

Przyczyny tego należy częściowo szukać w warun- 
kach fizycznych, zaspach śniegowych itd, częściowo 
w biernym oporze kolejarzy, Proklamowanego przed 
tiygodriem strajku, wykonywanego zresztą tylko 


¿ima tegoroczna. 


U tem, że tegoroczna sroga ziwa przyszła w po- 
8 wyjątkowy DBiczwykiuj, 4 muanowicie AŻ Na- 
„DYK WSżeBLUI6, GIS powzoba dowodzie, gdyż ludzie 
pUUesZł350 nawet wieku stwierdzają zgounie, że 
 (ukicgu listopada mo padnięta jąc. Dtarzy Lie pa- 
uiętują — ale panuęiuc go będą przez diugie lata 
uiUUŻI, Zima bowiem przyszła w8 tylko za wcze- 
sue, ule odrazu Jovżęsiowająa nas uiezwykłyni 
wrozami, : 

otwiordza to warszawski państwowy lnstytut 
«ieteorolvgiczny, kutry podnosi, 29 tak niska tem- 
peratura, jaką W dinu 15 b, m. ujala VWauszawa, 
u Ulianowiei) w Śróułuiościu —1V stopni Celsiusza, 
gly nu wsi bylo —ć5 stopni Celsluszą, nie była 
nugóie doiąd notowana w kolsco w ciągu listo- 
puta., Ud puczą:ku minienią dukiadnych apustrzo- 
zen, 10 jest od roku liiy — ugłasza dalej Wspoun- 
ukay instytut — nić obserwowano w Warszawie 
uizej —1/,4* w listopadzie, chociaż w ciągu trzech 
uuezięcy najżiuniejszych, to jest w gruunin, Sty- 
canu i lutym, notowano czaążaiai w Polsee do —5U* 
Uemsiusza (w lutym w Warszawie nawet —33" |), 
wypada przyteu. dodać, że podobne liczby są cha- 
tuklerystyczie nie tylko dłu Warszawy, lecz wo- 
gólłe üla Polski, wyjąwszy tylko góry, oraz odie- 
gie kresy wschodnie. 

Mamy tedy muezwyklą zimę w niezwykłej porze, 
a Małą pociechą może wyć dla nas fakt, ze podo- 
vne dureży srużą rię w Niemczech i na połwyspie 
okandynawskiuu Nawiedzua zima również Hran- 
tyę £ Faryzedu, ale były to iagoune mrozy, tempe- 
ratura bowazu trzymala się Ciągle bardzo blisko 
zera. 

W czasach novnaluych, to jest przedwojennych, 
zima, nuwe sroga w listopadzie, ni3 SpuWwodowa- 
taty zbyt ujenuych skutkow. Ludzie zapaiiiby x0- 
vie perząlbie w piecach i dyskutowaliby o ZLanie 
przy avvrtj herbuciw. Jazda panną usiniechałaby 
się Krakowianom, a nad torami iyzwowyti praco- 
waioby usiinie. Alo mamy rok 1919 i zaczęliśmy 
sżesty rok wojny. Oyół ludności nie ma żadnego 
węgla, a wybrani szczęsliwzy płacą za cetnar wg- 
gla pu 100 koron. Herbata nie dla każdego jest 
uostępną, a chleba powszedniego nia widzuny Już 
vu Liukulastu dni. Wsród takich warunków mrozy 
ustopauduwe grożą kataskrotą ludności miejskiej. 

Dzionniki warszawskie zanojwwały, że w duiu 
16 b. m, panowała w Warszawie i wogóle w hró- 
iestwie boiskiem zawierucha śnieżna. Dalsze do- 
niesienia prasy warszawskiej nie wspominały wpra- 
wdzie o zawiejach śnieznych, lub burzach, me 
skcńczył się jo lnakże okres burz, jak bowiem do- 
nosi Polska Agencya telegraliczna, dzisiaj przer- 
wauy był ruch nia tylko telefoniczny, ale także 
i telegraticzny z powodu zamieci śnieżnych w oko- 
licy skieęrniawie i w Kieleckiem, Burze obaliły słu- 
py telegraiiczno, so dla ruchu telefonicznego i te- 
legraficznego jest katastrofą. 


Rh k «b ru 
Kraków, 22 listopada. 
ROCZNICA OSWOBODZENIA LWOWA. — 
Gród kresowy święci dzisiaj rocznicę oswob»- 
dzenia z pod inwazyi ukrainskiej. W chwili, gdy 
cała Polska wyzwalała się z pod obcej przeto” 
cy i przepędzaia okupautow, Lwów, zæskoczo- 
ny podstępnie przez Ukraińców, przeżył ciężki 
okres nuwej inwazyi. Trwało „to na szczęscło 
niedługo. Determinacya starszego pokolenia 1 
bohaterstwo młodzieży ocaliły miasto, zdobiąc 
nowym wieńcem nieśmiertelnej chwały odwie- 
czne przedmurze Rzeczypospolitej. < 
Cała Polska patrzyła z podziwem na nie 
złominą moc grodu kresowego, który, jak nie- 
gdyś Zbaraż, opuszczony przez WSZ% stkich, stał 
nieugięty w gloryi poświęcenia k ofiary. Nie 
była w dla Lwowa piewwszyzna. Tradycya mia- 
sta przechowała równie piękne momenty z 
przeszłości. Dziękować Opatrzności, że dzisiej- 
sze pokolenie lwowskie, wierne tradycyi pra- 
ojców, do dawnych wawrzynów dorzuciło ny- 
we i zabarwiło je purpurą serdecznej Krwi, prze- 
lanej ofiarnie za tałość ojczyzny. "r 
Przykre okoliczności nie pozwoliły miastu 
złączyć pięknej rocznicy z powitaniem Naczel- 
nika państwa. Nie było mu danem przypom- 
nieć analogicznej chwili, kiedy po zwycięstwie 
beresteckiem Jan Kazimierz wjeżdżał tryumfal- 
nie w jego mury, aby: złożyć ślubowanie w siä- 
rej archikatedrze, Niemniej -serca wszystkich 
patryotów zabiją dzisiaj dia Lwowa goręcej ulz 
kiedykolwiek, bo uderzą w ton uwielbienia l 
wdzięczności dla tego grodu, który pozostania 
na zawsze świellanym wzorem dla całego na- 
szego Narodu. 


Protes o rabunkowe morderstwo. 


Kraków. 22 listopada. 

Wczorajszy drugi dzień rozprawy przed sądem 
wojskowym przy ulicy Monteluppich przeciwko 
Mroczkowi przyniósł zakończenie tego równie smu- 
tnego, jak senzacj jaego procesu. Przesłuchanie 
oskarżonego i głównych świadków w dniu pierw- 
szym wyczerpał» prawie matoryał dowodowy. — 
Wezoraj przesłushimo jeszcze tylko dwóch świad- 
ków: zegarmistrza Sutaleckiego na okoliczność, 
że Mroczek istotnie Lył mu winien 600 K, i kąpie- 
lowego zo szpitala, dla stwierdzenia, czy kryty- 
cznej niedzieli Mroczek planowo nakazał mu spo- 
rzą lzenie kąpieli, aby się obmyć ze krwi po pro 
jektowanzm morderstwie. Okazało się jednak, że 
Mroczek brał taką kąpiel każdej niedzieli. 

Wnioski obrońcy co do zażądania z sądu cywil- 
nego aktów, tyczących Mroczka, ojca, oraz co do 
zbadania orzeczsnia peychiatrów o stanie umysło- 
wym dwóch hra:i Mroczka, trybunał zaraz na po- 
czątku rozprawy odrzucił. — Natomiast przyjął 
wniosek prokuratora, żądający rozszerzenia oskar: 
żenia w kierunku skrytobójczego morderstwa. By- 
ło to już złym znakiem dla oskarżonego. 

Jeszcze gorszam kyło dla niego orzeczenie znaw- 
ców-lekarzy Jeden z nich, major dr Scharf, 
wykluczył w swojam orzeczeniu u oskarżonego 
nawat neurastanie i możliwość wynalezienia okoli- 
czności łagodzą:vch w jego stanie psychicznym 
i umysłowym. Według niego, wszystko wskazuje 
na dokonanie prze» Mroczka zbroaniezego czynu 
ze świadomością i premedytacyą. Drugi psychia- 
tra, kapitia dr Fuhrman, przyznaje u oskarżo- 
nego neurastenię i możliwość zastosowania okoli- 
czncści łagodzących ze względu na stan psychi- 
czny, ale i on wyklucza niepnczytalność Mroczka. 

Obrońca, dr K. Ostrowski. w swem prze 
mówieniu wyktzał pewne sprzeczności obu znaw- 
eów-lekarzy, zażądał penownego zbadania i odro- 
czenia rozprawy. Po sprzeciwie prokuratora i na- 
radzie trybunał odrzucił wniosek obrońcy. 

Prokurator w swojem przemówieniu pod- 
niósł, że w historyi krakowskiego sądu wojsko- 
wego nie byb wypadku dokonania takiej zbrodni 
przez oficera. Jażeli eofniemy się do czasów au- 
stryackich, to trzebaby chyba szukać porównania 
z Hoefrichterem. U Mroczka był zamiar zbrodni 
i premedytacya. Wskazuje na to zainteresowanie 
się jego mieszkaniem i zwyczajami Borysławski2- 
go. Nie dla 600 koron był dokonany ten napag, 
lecz dla większej sumy, o której istnieniu Mroczek 
wiedział. ś 

Otrońca, dr K. Gstrowski, jeszcze repliko- 
wał, poczem trybunał udał się na naradę. Po pół- 
godzinie trybunał wyszedł i kierownik rozprawy 
ogłosił wyrok: Stefan Mroczek za usiłowane mor- 
derstwe rabunkowe skazany zostaje na 15 lat cięż- 
Flego więzienła, zaostrzorego odosobnioną celą 
przez 14 dni na porzątku i w końcu każdego roku 
i ciemnieą każdego 2 listopada. jako w dniu dęko- 


Z AKADEMII UMIEJĘTNOŚCI. Uroczyste publiczne 
pesiedzenie Akademii odbędzie się dnia 29 listopada 
br. o godzinie 12 w południa w auli Uniwersytetu Ja- 
giellońskiego. Udezyt na tem posiedzeniu wygłosi pre- 
zes akademii prof. K. Morawski, pt. , tzymianie i 
Germanie“ (u schyłku państwa rzymskiego). Bilety 
wolnego wstępu na to posiedzenie wydawać będzie 
kancelurya Akademii dnia 24, 25 i 26 listopada br. od 
godz. 9—11 przed południem. a, 

Dnia 28 listopada br. odbędzie się walne adminietra- 
cyjne posiedzenie Akademii o godz. 11 przed połud- 
niem. 

Nabożeństwo żałobne za spokój duszy Śp. prof. B. 
Ulanowskiego, sekretarza jeneralnego Akademii, od- 
będzie się w sobotę o godz. 10 rano w kościele św. 
Anny. 

Z AKADEMII UMIEJĘTNOŚCI W KRAKOWIE, — 
Posiedzenie wydziału historyczno-filozoficznego odbę- 
dzie cię w poniedziałek, dnia 24 bm. o godzinie 5 po 
południu. Porządek dzienny: Prof. dr J. Rostafiński: 
surza stopka i Dorotka. Prof. dr R. p aa a) 
Prawo rzymskie w pismach OO. Kościoła, cz. JU (Pra 
wo w literaturze apologetycznej Il w.); b) Świadkt» 

„e w prawie ptolomejskiem; c) Prawo egipskie w re- 
sponsach Seewoli. Potem odbędzie się posiedzenie ad- 
„atnistracyjne. è Ca 

Posiadzenie wydziału filozoficznego odbędzie się wę 
wtorek, dnia 25 bm. o godz. 5 popoł. Porządek dzien: 
ay; dr J. Haudel: Problem rodzaju gramatycznego (ret. 
prot. Rozwadowski). 

SKĄZANĘ NA ZAGŁADĘ ARCHIWUM. Istniejące 
[w Krakowie w gmachu sądowym przy św. kiotrze 
archiwum aktow grodzkich i ziemskich, jedno z naj. 


bogatszych i najcenniejszych polskich archiwów, nia A e C wies 5 
ące ŁOŚ mo Wue] E źródłowej dokumenty į wania na członków Koła. Wkładka miesięczua wynu- 


i ta dv hietoryi miast i rodów polskich, PE si 1 K, roczna iednorazowo 12 K, i 
do tej chwili pod sarządem | na etacie Wydziału kra-| Wobec zbliżającej się zimy Koło prost n Lieliznę, 
jowego we | w: wie, zostało od pewnego czasu zupel ciepłe trykoty, rękawice, kożuchy, koce itp. dla mar. 


i i ieki. ; hiw d ź $ 
a E A A A e żółty. Wagi 


lejarze są niezadowcleni z powodu 
ich postulatów żywnościowych i odzieżowych. Onegdaj 
odbyli oni w kuchni kolejowej wielkie zgromadzenie, 
ua którem uchwalcno, analogicznie do innych miej 


ne do 1 grudnia, rozpoczyna się na kolejach polskich 
jeneralny strajk. 

DEMONSTRACYA KAWIARZY I RESTAURATO- 
RÓW. Wczoraj wieczorem krakowscy kawiarze i de- 
mcnstratorzy urządzili solidarnie demonsuacyę: 0 go 
dzinie 6 zamknęli swoje zakłady, oświadczając, żo 
czynią to „z braku cpału i aprowizącyi". Skutkiem te 
go wiele osób, zwłaszcza przyjezdnych zostało bez 
posiłku wieczornego. Ten nagle i żywiołowo wystę- 
pujący u wszystkich kawiarzy i restauratorów bra 
opału 1 aprowizacyi budzi przypuszczenie, że jest io 
z ich strony próba zdobycia tą drogą nowego cennika 
potraw i napojów, wprowadzonego obecnie przez nich 
samowolnie. Należy przypuszczać, że ta próba się im 
nie powiedzie. Panowie kawiarze i restauratorzy po: 
winni pamiętać, że niedostatecznie uzasadnione za: 
mykanie przez nich zakładów może się zakończyć 
odebraniem im koncesyj. Pp. kawiarze i restauratorzy 
wycisnęli już z publiczności taki haracz, że obcenie 

«gą się już zadowcinić mniejszym zyskiem, niż np. 
100 do 150 procent. 
| KOŁO POLSKIEGO BIAŁEGO KRZYŻA W POD. 
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nania zbrudni. W uzasadnieniu wyroku sąd przy- |Jechał i objął pessdę profesora w Lublinie, Tagant Mo dary i ofiary prosi nadsyłać pod adresem: Rol» 
się rozjechali w różne strony, a pozostał z całegu per- 


Polskiego Białego Krzyża w Podgórzu. 

RADA NADZORCZA GAL, AKC. BANKU HIPO1. 
na posiedzeniu, odbytem we Lwowie 1h om., ucawalisń 
nadae dotychczasowemu zastępcy dyrektosa, a dyre 
Ktorowi tutejszej fui p. dr Komyelowi Faygert(- 
akc. banku. hipotecz., poru- 
Czając mu nada! Kierownictwo krakowskie; lili, 

Z TEATRU IM. SLOWACKIEGU, Dzisiaj po raz 6 


grarmanizmami w poszczegtlnych wyrażeniach. działa | „Powodzenie* A. Teston'ego z pp. Bednar zewską, ko- 


SMoów ską, Miarczynskim, Nowackim, Orwidem i Wesi- 
lowskim w rolach głównych. Jutro popołudniu jis- 
dziela 23 bm. pe raz pierwszy po cenach znizonych 
„Ponutyka* Wł k'erzyńskiego. wieczorem „Nlakbnt”, 


cieszący się niesłaunącem powodzeniem. „Dziady“, 
gromauzące zawsze rak tłumnie miouzież  szkOJOĄ, 


grane będą dwukrotnie w tygodniu przyszłym, tę w 
pomieaziajek Ż4 Lm. i w sobotę 29 bm. 

Proby z przygotowywanej nowości Zofii Wój:- 

ekiej zruktowej sztuki pt. „Jeszcze wczuraj” są w peł 
Dym toku. 
- £ TEŁAVRU POWSZECHNEGO. Dziś stałem pow: 
dzeniem ciesząca się „Roża Stambułu”, jutro za» dwa 
arcydzieła Oeubacha: popołudniu „Księżniczka Tre 
bizendy*, a wieczor „Piękna helena". W najblizsza 
sredę, 26 bm. wchodzi na repertuar jedna z najgło- 
alitjszycn oper komicznych niezrównanego  1uisurza 
«ego rodzaju tworczego, mianowicie „Baron cyganski: 
J. Straussa. Próby pod kierunkiem p. Lelewicza i poda 
batutą kap. barauskiego dobiegają do końca. Główne 
role spoczywają w rękach tak wybornych solstow, jak 
bp.: brzyzowska i hendrieLowna, kreujące naprzemian 
uaczelną rolę kobiecą, Feldmanuowa, hb orabiankaą, Zł 
majer, Lelewicz, Luuwig, Miler (rola tytułowaj, Ra 
wita, Tarnawska isinni. Mistrzowski czardasz pp. Ko- 
szuwskich w drugim akcie dopełni wybornie zapuwia- 
itającej się całosci 

Z „BAGATELI*. Dzisiejsza „popołudniówka* przy- 
niesie uam po cenach zmżonych „Dudka“, który po 
raz 10 zabawi pubiiczncść, niedzielne zaś popołudnie 
„łAannę służącą” HenLequine'a, „Kobieta bez skazy” 
Zapolskiej wypełni wieczór dzisiejszy, a „K oniekcya 
męska“ vdegraną ponewrie będzie w niedzielę wiecz- 
rem. W pumiedzjaiek wiaca ca repertuar „Łiszpańska 
mucha”, rozdinieszzjąca zuwsze do łez publiczneśc. 

IX POSIŁDZENI: NAUKOWE TOW. PRZYRODNI- 
KÓW IM. KOFERNIKA odbędzie się dnia 25 bun, tj. 
we wtorek o gudzinie 6 w sali wykładowej Zaki. mî- 
neralog. (Goiębia 14). Na porządku dziennym. 1) »pra: 
wy owarzystwa. 2) Retera, dr Miehała Zając Kor- 
uzewskiego: „Wład. Rothert, jako fizyoiog”.  (rościa 
mile widziani. 

OSZUSIY. Na dworcu kolejowym władze wojskowe 
aresztowały jakiegoś podejrzanego osobnika,  czter 
uziestoletniego mężczyznę, podającego się za Albina 
Pajewskiego, aptekarza z Warszawy, ktory wyłudzał 
ud żołnierzy pieniądze, między iunemi od wana Maj 
cherta 250 mare > 

KIESZONKOWCY. Wczoraj na targu ry-diym na 
Każmierzu aresztowano dwóch małoleinich ztlziejąsz 
kow, l4-letniegv E, Schlesingera i 12-letnieg» L. Lu- 
stiga, którzy jakiemuś kupcowi izraelicie wyciągnęli 
portfel z 1.000 K i rożnymi papierami. Matych złydzieł 
schwytano, aie pieniędzy już przy. nich nie znale- 
zieno, zdązyli je gdzieś ..pcdać dalej“. Aresztowano 
także starszego kieszonkowca 18-letniego Ludwę, który, 
żołnierzowi jakiemus wyciygnął z kieszeni 1UU marek- 

UJĘCIE OSZUSTÓW. Przez diuzszy czas głośno 
vyło w Krakowie vo uszustach, którzy polowali ra ła- 
«wowiernych, aby im podsunąć rzekomo znalezioną 
paczkę z banknotami, później wymienic ją na praw- 
dziwe banknoty u szczęśliwych „„znalazcow ', a pózniej 
zamiast tych prawdziwych pieniędzy dać iin kopertę 
20 Btaremi gazetami. Wczoraj aresztowano Jednego z 
tych oszustów, niejakiego Chmielewskiego w chwili, 
gdy usiłował powtórzyć swoją sztuczkę z dwoma ja. 
kimis kmiotkami przed, kościołem Muryackim. Chmie- 
tewski spoczął na laurach „pod Telegrateiu". Czynio 
re 34 poszv«iwania za jego wspólmkami. Na szajkę 
tą wpłynęło do policyi przeszło 50 asniesień o to © 
szuatwa, za każdym razem na grubsze sumy, 3 do 10 
tysięcy koron. 

na" A „A dE. 
L WE GĘdk. 

REWIZYA NA CZARNEJ GIEŁDZIE, Warszawski 
urząd walki z lichwą i spekulacyą donosi: W daiszem 
poszukiwaniu monet i baknotów zagraniecznyci o 
wanych i dotąd nieprzesłanych do państwowe, ceu 
trali dewiz, urząd walki z lichwą i spekuiacyą doko 
nał rewizyi na (. zw. „czarnej giełdzie na placu Ban 
kowym. Przedstawiciele urzędu i wydziału śledczeg» 
w towarzystwie policyi zagarnęli około 400 spekular. 
tów;spoddająu=os0DISTO] Ich rewizyL Spekulanci rzuca 
ii monety w śnieg i jeden z nich rzucił w śnieg reka- 
wiczkę, w której zualeziono złotą stufrankówkę, Ode- 
brano spekulantom z „czarnej giełdy monet srebrnych 
ı złotych, oraz banknotów zagranicznych na ogólną. su- 
imię 38 tysięcy marek. ~ 

ZJAZD REŻYSŁKÓW, Pierwszy zjazd rezyserów 
scen palskich w Warszawie po dwudniowych et radach 
w Griacn 12 i 13 Łm. uchwalił następujące rezelucye: 
1) Zorganizować instytucyę, która łącząc w sobie jed- 
nostki Interesujące się sprawą teatru. ujęłaby w swe 
ręce ster odpowiedzialneści za godność artystyczną 
teatru 'w Polsce, 2) Zoryanizewać w czasie nnesięcy 
Wakary nve kikutogodniewe kRureu reżyserskie a 
stworzyć nibliotekę fichrwą 5) Wypracować kcrtrakt 
normalny ala reżyserów, 4 Wydać księgę pamiątkowa 
l Zjazdu reżyserów. 5) Zwrócić się do ministerstwa 
kultury i sztuki o przyzmarie dwóch stałych rocznych 
stypendyów dla reżyserów, ażeby umożliwić im zapo 
znanie sią z wielką europejską sztuką teatralną. © 
Utworzyć komisyą do opracowania ZO wnio- 
sków. Do komisyi z prawem kooptacyi wybrano pp.: 
Borowskiego, Kotarbińskiego, Schillera, Tatarkiewicza 
i Śliwiekiego. 


POŻAR SZEŚCIOPIĘTROWEJ KAMIENICY. (War: 


szawa, 2) liztopula), Wezoraj o godz. 1 i put po pol , 


zapaliło sią sklepienie 6 piętra domu hr Raczyńskie- 
go przy ul. Flożej 39. Na pomoc pospieszyły oddziały - 
straży ogniowej, którym po 4-godzinaych przeszło 
ueiłowaniach udało się pożar stłamić. Zniszczeniu ule- 
gla część B eraz 6 piętra, gdzie przeważają lokale 
jednopokojowe. 

ŚWIĘTO WE LWOWIE. Telefonują nam ze 
Lwcwa: Mimo * nieprzybycia Naczelnika państwa. 
uroczystość dziriejszu odbędzie się z całą okazało 
ścią. Rada szkolna uwolniła młodzież na dzień 
dzisiejszy od nauki. 

SMIERĆ PROF. WGJCIECHOWSKIEGO. Tel. ze 
Lwowa: Wezoraj zmarł tu Tadeusz Wojcicchow- 
sk'i, profasor Uniwersytetu lwowskiego. jeden z naj- 
znakoritszych historyków polskich. 

WSTRZYMANIE RUCHU TOWAROWEGO. — 
Telcfonują nau ze Lwowa: Dyrekcya kolei ogla 
szą, że ze względu na brak wagonów, ruch towa 
rowy będzie nadal wseazymany aż do odwołania 
Do przesyłki będą dopuszczone tylko przedmioty 
wojskowe, kolejowe, artykuły aprowizacyjne i pro 
dukty naftowe. ! 

BANDYTYZM WE LWOWIE. Telefonują nam 
ze Lwowa: Grupa bandytów, przebranych w muy 
napadła wczoraj na piekarza Kes 
przy ulicy Domsa 1. 14 w jego własnej real 
ności i pod groźbą pozbawienia go życia, obrabo- 
wuła doszczętnie z gotówki i biżutzryj, Sprawcy 


scowości, że jeżeli te icbe postulaty nie będą spełnio. | umknęli. 


POŻAR NA DWORCU W CZORTKOWIE. Te- 
lefoncją nam ze Lwowa: Onegdajszej nocy wy” 
kuchł pożar na dworcu w Czortkowie. Spłonęły 
trzy wagony, cysterna | dwa wagony % materya- 
łem wojskowym. Przyczyną była chęć kradzieży 
kugoś ze służby kolejowej, który chciał się zaopa- 
trzyć w naf'ę, przyszadł z latarką i spowodowaj 
ptżar. 

KOMISYA REWIZYJNA ZIEM  WSCHO- 
DNICH wyjechała wczoraj, jak nam telefonują 
ze Lwcwa, do Pikulic i Łańcuta dla przeprowądze- 
tia badań w obozach internowanych. 

Z PRASY. Naczelnym redaktorem „Dziennika po: 
znańskiego" w miejsce p, Kazimierza Puffkego, który 
z powodu złego stanu zdrowia ustąpił z tegu 6tano- 
wiska, został zhany publicysta p. Tadeusz Smarzewski. 
autor „Wakacyı w Anglii". P. Smarzewski, SYR wy. 
bitnego posła do parl. austr., był członkiem rcdakcyi 
„Nowej Reformy" za kierownictwa Tadeusza Romano 
OLA. , 
ZAKOŃCZENIE STRAJKU AKTORÓW, Zakończ I 
slę strajk artystów Teatru Wielkiego w Poznaniu. 
sprawie tej prezydent m. Poznania, Diwęski, wysto8o 
wał do redakcyi poznańskich pismo następujące: „Bze 
reg konferencyi. Gdbytych z przedstawicielami Tentre 
Wielkiego m. Poznania z łaskawym wapółudziałeni 


Niedziela, 23 listopada 1919. 


= lelegatów Związku artystów scen polskich pp. Kotat: 
binskiega i Kochanowicza z Warszawy, wykazał, że 
nezposre'lnią przyczyną zaprzestania pracy w Teatrze 
Wielkim nie były wzgiędy ekonomiezne, lecz pewne 
nieporozumienia, ktorym nadano znaczenie zasadnicze, 
Wyjasnienie to wystarczyło, aby artyści powrócili do 

Tacy, dajac dowód obywatelskości, oraz niehołdowa- 
nia jakimkolwiek wrogim społeczeństwu prądom. 

KRADZIEŻ NA JASNEJ GORZE. W ub. czwartęk 
zgłosił się na Jasną Górę 18-letni Julian Myszkiewiez, 
mieszkaniec Lodzi i wyraził chęć wstąpienia do kla- 
ztoru 00, Pawlinów. Poiecono mu w poczekaini kla- 
satom napisać swój życiorys i miał tam również po- 
iutormować się u O. Aleksandra © warunkach wsią- 
pienia. Kiedy go zostawiono samego na pewien czas, 
Myszkiewicz wszedł do celi O. Aleksandra, zaorał leżą- 
ce na stoliku 4.600 K i natychmiast się ulotnił. Zdo- 
inna go wprawdzie eresztować następnego dnia na 
tworcu koicjowym, lecz znaleziono przy nim tylko 
polowe skradzionej sumy. Pieniądze ta pochodzące r 
‘fiar pątnikow, miały być wręczone ks. przeorowi, 
„tóry wowczas był nieobecny. 

DSWIĘCIM W PIERWSZĄ ROCZNICĘ OSWOBO- 
DZENIA OJCZYZNY. W niedzielę, dnia 16 bm. odby 
ia się tu uroczystość pierwszej rocznicy oswobodze- 
nia Ojczyzny, O godz. 9 rano odbyło się uroczyste 
uabożeństwo, na chórze Śpiewało miejscowe Kółko 
<piowackie, podniosłe kazanie wygłosił ks. kanonik 
szałaśny. Po nabożeństwie odbyło się uroczyste po- 
„iedzenie Rady miejskiej, które zagaił gorącem prze- 
raówieniem p. barnustrz Mayzel, poczem wsiąpił na 
iaownieg p. inż, Machniewicz i odczytał odpowiedni 
piosokół, spisany ku wiecznej rzeczy pamięci z po- 
wodu oswobodzenia miasta i powiatu. Już zawarcie 
Laniebnego pokoju w Brześciu dało tut. społeczeństwu 

"wod rozpoczęcia narodowej pracy organizacyjnej, 
rtórej wyrazem było urządzenie imponującego wiecu 
w dmu 18 lutego 1918 celem założenia protestu prze 
ciw wspomnianemu traktatowi. Gdy od września 1916 
poczęły następywać znane wypadki polityczne ze za- 

roma szybkością, miasto i powiat było dostatecznie 
|rzygotowane. Jaz w duiu 9 października 1918 urzęd- 
nicy kierownfttwa budowy barakow usunęli z biura 
prtrot b. cesarza Karola a umieścili portret Jozefa 
iiłsuaskiego. W nocy na 1 listopada 1918 odbyło się 
iezbrojenie austr. załogi wojskowej, a komendę pol- 
ką wojskową objął kapitan Ludwik Bernkopf. Rów- 

"cześnie odbyło się polityczne zebrame w lokala 
Matyszkiowicza, gdzie naczelnicy władz i urzędów 
„tożyli dekląracyę co do objęcia urzędowania na rzecz 
państwa polskiego, — orły i emblematy austr. zostały 
z gmachów rządowych usunięte. Wielkiej doniosłości 
fyło utworzenie P. O. W. z por. Gresziem na czele, 
"tory uchroni miasto od napadu band rabuukuwych. 
rasujących w okolicy. Z chwiią objęcia rządów w 
imieście i powiecie przez radę wybraną w mysl wska- 
„ówek P. K. L. w Krakowie, rozpoczęło sią w mie- 
svie i dowiecie normalne życie w. oswobodzonej Oj- 
WAYA s 

Komiiot redakcyjny tego pamiątkowego protokołu 
tanov_li pp Mayzel, Machniewicz, dr Pałanda, Or- 

'wski T Bascik. e 

Na wniorck radnego p. Orlowskiego-ucbhwalono pro 
t koł ten spisany na trwałym papierze, uluieszczony 
w puszce blaszanej. złożyć pod kamienierx węgielnym 
belisku wolności, mającego stanąć va rynku w uświę- 
(imiu, Wysłaniem telegramu hołdiowniczego do Na 
zelmka państwa zakończono uroczystośw. 

Staramam kolejarzy odbył się ubiegłej niedzieli ana- 
logiczny obeLod. Podczas uroczystej akydemii wygło 
ił podniosłe przemowienie p. nadinsp. Mokranski, Czy 
(y dochod z akademii przeznaczono na zasiiepie fm. 
uwszu «i», wdów i sierót po kalejarzach. 

STOSUNKI APROWIZACYJNE W TARNOBRZE- 
SKIEM. Z kół uzędmczych w Tarnobrzegu oirzymu: 
jemy następujące pismo: Pod naciskiem skrajnej nę 
dzy i zagrożeni bezpośrednio głodem paustwowi I au 
tonomiczni imukcyonaryusze powiuu tarnoblzeskiEgo, 
wstrzyjmawszy się na znak protestu od urzędowania 
w dmu 12 lirtopada br. zebrali się wszyscy na wspol- 
ue narady cedem zastanowienia się aù ovecnem, roz- 
pacziiwem połozesiem + środkami ratunku. Po kilku- 
godzineych,* rzecze wych obradach stwierdzono zgod 
jie, że publiczni fumkcyonaryusze tutejszego powiatu 
znajdujy się kez żadnej opieki ze Sllony władz i spo- 
eczenstwa. Odtrącesi przez zimny egoizm posiadają 
rych, zrajdują się bez zadnego dotąd zaopatrzenia w 
zywność i une artykuły codziennego nsytku na naj- 
mliższą przyszłyś:, a jazytem nie są W możności na 
phywac komiecznych artykułow pu © naeh, kalkulowa 
nych coraz to dowolnej i wyuzdaniej, A przecież w 
powiecie zboża i innych produktów jest na tyle, że 
przy dobrej woli klas posiadających można zaupa: 
rzyć w nie tutejszych urzędników 1 ludność miaste- 
czek powiatu. Stwierdzono dalej, że urzędnicy praguą 
pracować co sił starczy dla panstwa i ojczyzny, jed 
nak ze smutkiem i goryczą uświadamiają sobie, Żt 
dochodzą obecnie do kresu awej odporności, Jeżeli nio 
otrzymają natychmiastowej pomocy — rozpacz i Sa 
mozachowawczy istynkt narzuci im niebawem ten 
adruchowy wulosek, że nie pozostaje im już nic do 
siracenia. 

lego rodzaju apel o bezzwłoczną akcyę w celu na- 
tyclimiastowego zapobieżenia krane „nędzy urzędni- 
ezćj — uchwalono wysłać do wszystkich wladz prze 
tożonych, ministerstw odnośnych, Sejmu, posłów itd., 
penadio wręczono przez wybraną deputacyę ODSZETN 
pismo z przedsiawieniem sprawy włascicielumm Obsza- 
rów dworskich na ręce p. Zdz. Tarnowskiego. 

Zebrani na wiegu urzędnicy omawiali poza sprawa- 
mi aprowizacyjnemi także projekt rządowy, zredago 
wany przez dra Kasznicę, odmawiadjący urzędnikom 
panstwawym prawa czynnego i biernego WyDOTU, — 
poczem Jednomyslnie uchwalono rezolucyę przeciw 
takiemu pomystowi, kończącą się słowami: Nie damy 
się zepchnąć do roli heiotów i raczej usuniemy się z 
swoich stanowisk, gdyby na nich Sejm wycisnąt pig- 
tno niewolnictwa. 

NA ANKIETE MIĘDZYMINISTERYALNĄ W 
SPRAWIE ROZWOJU ZAKOPANEGO wyjechał jako 
delegat z ramienia ministerstwa sztuki I kultury St. 
referent p. Władysław W oydyno. 

CZESKIE MAGAZYNY TOWAROWE W BOGUMI.- 
NIE. (Tel.) „Narodni Listy“ donosą, że pewna praska 
hrma bankowa zamierza założyć w Bogununie maga 
zymy towarowe. Nowe przedsiębiorstwo ma hyć towa- 
rzystwem akcyjnem. 

ARESZTOWANIE BANDYTÓW. Z Brzeska dono- 
szą, że po długich trudach i poszukiwaniach powiodło 
się komendaatow1 posterunku żandannery: w Paleśni- 
cy ując dwoch bandytow, którzy przez kilka miesięcy 
byli postrachem i plagą całej okolicy. Są to mianawi- 
cie: Ż9-latni Fiotr Kolat i również 29-letni Andrzej 
Korna» U jednego z nich znaleziono w chwili areszto: 
wania 10.000 kor. u drugiego wiele złotych zegarków 
i łaneuszków. W ostatnich czasach dokonali ci zbro- 
dniarze 4) napadów w pew. brzeskim, dostając się za 
zwyczaj do mieszkań w uocy kominami. Zdaje się nie 
ulepae wątpliwości, że rabusie ei byli mordercami k», 
kanonisa Dudki koło Tuchowa. 


4e Świata. 


CZESI SIĘGAJĄ PO ARGUMENTY"STRATEGICZ- 
NE... Dr J. Szirony z Mor, Ostrawy pisze w .,Hospo- 
darzskem Listu“: „Bracia Polacy znają Karpaty 1 
dlatego cheg solit już teraz zapewnić posiadania naj 
oelulejszych przesmyków. My im mamy wydać Cio- 
zyńskie, choćby i nie całe; tym sposobem ma się 
polska granica przybliżyć do największego naszego 
ogniska przemysłowego do tego stopnia, żeby było 
przez najazd pe ski i strzaly armatnie stala zagrozo- 
ne. Wydać F,lakom Cieszyńskie, znaczy to Samo, Co 
wydae ha caly nuszą republikę, bo mog} kiedykolwiek 
nasze największe tgnisko przemysłowe napaść i na- 
wet je zniszczyc. 

Aby i na słowaczyznę mogli kiedykoiwiek  sięg- 
uąć, żądają trzech przesmyków przez Karpaty tak, 
żeby mieli 3 strategickie przesmyki w swych rękach. 
Z Czacy wiedzie kelej do Zwardonia, z  Kralowcu 
irzcz Orawę do Suchej Góry, a gdyby im i Spisz miał 
zypaśc, mieliby i kolej z N. Sącza do Węgier wio- 
üacą. Najważniejszą dla nas linię kolei koszyeko-bo- 
guminskiaj mogliby kiedykolwiek opanować w tych 
odcinkach i wszelki ruch sparaliżować. „Dla naszej 
republiki oyłoby rzeczą trudną wogóle bronić dru- 
giej granicy Błowaczyzny, gdyby przez wojskowych 
iachoweów koalicyi były Polakom wydane przesinyki 
karpackia, boby przez to była uniemożliwiona wszelka 
cbrona Słowaczyzny. Pizy rozgraniczeniu między na. 
mi a Polskami nie idzie wyłącznie o sprawę węglową 
jaki kawałek ziemi, ale nasze najżywotniejsza in. 
esy państwowe w grę tu wchodzą. Nie możemy do- 
ić, aby bracia Fclecy pod pokrywką celów etno- 
rznych zajęli najważniejsze przejścia na Słowa: 


czyznę. W takich kwestyach są nieważne 
kompromisy, a my ze względu na pomoc koalicyi niu 
możemy odstąpić od tych naszych żądań, bo by nasza 
republika przy podobnie zakreślonych granicach nie 
„yła. ale tylko wegetowsła”. - 
PRZED SOCYALIZACYĄ PRZEMYSŁU W CZE- 
*CH, TeL z Pragi: Dnia 21 bm. odbył się w całych 
Q©zechach mianowicie w Pradze i we wszystkich wię- 
kszych miastach strajk demonstracyjny kupców i prze 
mtsłowców przy bardzo wielkim udziale strajkujących. 
W saniej Pradze wzięło udział w strajku 300.000 osób. 
W Pradze odbylo się 42 zgromadzeń, na których u. 
cŁwalono rezolucyę, skierowaną przeciwko centralo 
i za równomierną aprowizacyą wszystkich klas lud. 
n. ści, Popołudniu wysłali demonstranci do prezesa 
ministrów Tuszara deputacyę, złożoną z 19 członków, 
która przedłożyła jemu skargi i żale demonstrantów. 
I'rerydent ministrów Tuszar oświadczył w odpowie 
dzi, że strajk kupców i przemysłowców zaskoczył 
rzad, który jest ty demonstracyą niemie dotknięty. 
iremier wyraził przytem obawę, że akcya kupców i 
| scmysłowcow może, wywołać kontrakcyę, co mo 
głowy stać się powodem walki. Zniesienie central jest 
na razie niemożliwe, gdyż okazało się, że po zniesieniu 
np centrali skór, ceny skór poszły szybko w górę 

Jak onosi „Pravo Lidu“, odbyło się tegoż dnia po- 
pełu! in zgromadzenie pomceników handlowych, na 
którem ucuwalono protest przeciwko strajkowi kup- 
ców i przemysłowców i oświadczono, że w razie po- 
wtórzenia się takiego strajku personal handlowy we 
źmie poprostu kierownictwo przedsiębiorstw w swoje 
ręce, otworzy sklepy i przedsiębiorstwa i w ten spo- 
sób uczyni pierwszy krok dn socyalizacyi. 3 

KATASTROFA WĘGLOWA W CZECHACH. (Tel.) 
Dzionniki czeskie zajmują się obszernie kwestyą ka- 
tastrofy węglowej w Czechach. Były minister poser 
Stribrny pisze w „Czeskiem Słowie”, że jest konie 
cznem, nakłonić górników do spotęgowania wysiłków 
w celu podniesienia produkcyi węgla, tudzież przeła. 
mać błerny opór właścicieli kopalń węglowych. Nastę 
pnie musi Czecho-słowacya zredukować wywóz węgla 
za granicę, który to wywoz wynosi dzisiaj 4 część 
produkcyi. „Prawo Lidu“ bierze w obronę górników, 
dowodząc, że zmniejszenie się produkcyi węgla nie 
jest winą górników. Jedynem wyjściem z katastroty 
węglowej byłaby socyalizacya kopalń. 

JUGOSŁOWIANSKIE ŚWIĘTO NARODOWE, (Tel.) 
Czeskie biuro prasowe donosi z Belgradu: Rząd posta 
nowił, aby dzień 1 grudnia był świętem narodowem 
królestwa Jugoslawii. W dniu 1 grudnia będzie rów- 
nież ogłoszona szercka amnestya. Jugosłowiańska de 
legacya pokojown w Paryżu zostanie zredukowana do 
minimum. 

WŁOSCY AJENCI HANDLOWI W BELGRADZIE. 
(Tel) Czeskie biuro prasowe donosi z Belgradu, że do 
Belgradu przybyło kilkunastu włoskich ajentów han: 
dlowych, którzy proponują kupno w Jugosławii na. 
bycie towarów włoskich. Kupcy jugosłowiańscy oc- 
rzucili te propozycye. 

TRUDNOŚCI APROWIZACYJNE WIEDNIA, (Tel. 
pryw.). Od kilku dni połozenie Wiednia tak pod wzęlę- 
dem finansowym jak i żywnościowym stało się ta 
krytyczne, że nawet tutejsi zastępcy koalicyjni za 
patrają się na sytuacyę bardzo pesymistycznie i uzna- 
ją koniecznośe nat; chniastowej pomocy. Zapasy wę: 
gla są tak skąpe. ze już dziś, aby utrzymać ruch 
trawwajów, musiano wyłączyć prąd z wielu przedsię: 
biorstw przemysłowych. Co się tyczy sytuacyi żyw 
nościowej. to racyę chleba musiano zmniejszyć do 
połowy. Pisma notują dzisiaj lekkie polepszenie się 
sytuacyi, koalicya zgodziła się bowiem na transpon 
zboza włoskiego, na który dotychczas zgodzić się nie 
chciała ze względów walutowych. Równocześnie na 
deszła wiadomosć, z6 parowiec, wiozący zboże z Ar- 
gentyny do Trycstu. nareszcie przybył do portu. Mimo 
to jednak. sytuacya jest rozpaczliwa tak, że co chwila 
pcjawiają się pogłoski o zamierzonych zmianach w 
rządzie. Soevaliści zamierzają wycofać się zupełnie z 
rządu, aby w ten spcsób zrzucić z siebie adpowie- 
dzialność zs obceną svtuacyc, względnie by wywrzec 
presyę na koalicyę. Utrzymuje się również pogłoska, 
że rozważaną jest myśl wydelegowazia do Austryl 
dyktatora aprowizacyjnego z ramienia koalicyi. Dziś 


odbyła się narada tutejszych zastępców koalicyjnych 
w sprawie udzielenia pomocy. 


NOWY PREZES CENTROWCÓW. (Tel) Na miejses 
zmarłego posła Groebera, obejmie przewodnictwo par- 
iyi eentrowcj Trimborn, 

OFIARA STEFANA TISZY. Tel. z Budapesztu: Jak 
podają dzienniki, Stefan Tisza zapieał ośm milionów 
koron na cele opieki wojennej. 


wszelkie 


MIANOWANIA. Kierownik b. filii gimn. św. Jacka 
w Krakowie, obecnið II gimnazyum realnego, p. Mi- 
kolaj Mazanowski. został mianowany dyrekto- 
rem tego zakładu. 

Naczelnik państwa zamianował nadzwyczajnego 
bezpłatnego profesora historyi i teoryi muzyki dra 
Adolia Chybińskiego, prołerorem nadzwyczaj- 
tym historyi i teoryi muzyki z pełnymi poborami w 
Uniwersytecie lwowskim. 


Z UNIWERSYTETU JAGIELLOŃSKIEGO, P. Ka. 
rolina Atlas wi. n, rodem z Limanowej, otrzymała 
a tut. Uniwersytecie stepień doktora wszech nank 
lekarskich: 


U REPL RTUAR 
AIEJSKIEGO TEATRI IM. JUL. SŁOWACKIEGO. 
Sohotą, 22 bm.: „Powodzenie* A. Teston'ego. 
Niedziela, 23 bm. pcpoł.: „Polityka“ WŁ. Perzyńskie- 
go; wieczorem „Makbet“ Szekspira. 


REPERTUAR 
MIEJSKIEGO TEA RU PO'VSZECHNEGO. 
Sobota, 22 bm.: „Róża Stambułu". 
Niedziela, 23 bm. popoł.: „Księżniczka Trebizordy*, 
wieczorem: „Piękna Helena”. 


REPERTUAi' „PAGATELT:", 
Sobota, 22 bm. popołudniu: „Dudek“, wieczór „Ko- 
bieta bez skazy”, 


!! NAJWIĘKSZE ARCYDZIEŁO ŚWIATA !! 
Braci Pathé. 


CHRYSTUS 


Od piątku, 21 listopada b. r. 
widowisko pasyjne w sześciu wielkich częściach 
ze specyalnie zestawioną muzyką i obrazami 

pod osobistem kierownictwem profesora 
A. Langera 


TYSIĄCE AKTORÓW! 
WSPANIAŁY PRZEPYCH!! 


w Kimie LuipicZ 


ULICA LUBICZ L. 15 (obok mostu kolejowego). 
Początek przedstawień w dni powszednie 
o godzinie 42, w niedziele i święta o g. 3. 

Bilety mają ważność 12070 
tylko na wyznaczone przedstawienia. 


ZMARLI. 

Józef Abgaroabgarowicz, emer. radca Wy- 
działu krajowego, zmarł we Lwowie 15 bm., przeżyw- 
szy lat 67. 

Dr Jozef Gozdecki. lekarz okręgowy w Żuraw- 
nie, zmarł w Żurawnie 12 bm. jako ofiara zawodu, 
nabawiwszy się tyfusu plaruistego. Przeżył lat 64 

Belasław Zaleski, właściciel dóbr Żabiniec po 


tamtej stronie Zbrucza AE z ręki chłopów podstępnie 


zastrzelony w drodze do swego majątku. Pochowano 
go w Skale z honoraifi wojskowymi. 


Ks. Wawrzyniec Lenicki, proboszcz w Chyrowie, | 
zasłużony kapłan-patryota. który podczas inwazyi ru: Ruble dumskie 


kiej dawał przykład wielkiego bohaterstwa i miłości 


bliźniego, spiesząc z pomocą rannym w najniebezpie- ' 


«niejsze punkta walk — zmarł w Chyrowie. Pogrzeb 
zrarłzgo kapłana był wielką manifestacyą czci dla 
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“Intryga niemiecka przeciw armii 


TE 
poisiiej. 

Kraków, 22 listopada (Komunfkat biura pras. 
kresów zach.) W czasie między 12 a 16 listo- 
pada br. pojawiło się w pismach niemieckich 
na Górnym Śląsku i Berlinie oświadczenie nie- 
'akiego Pawła Noconia, renegata, żołnierza 202 
pruskiego pułku piechoty. który jako byiy je- 
niec we Francyi podał rzekomo szczegóły wer- 
bowania do armii jen. Hallera we Francyi przy 
użyciu środków przymusowych. 

Przyjmując twierdzenić wspomnianego Noco- 
nia za prawdziwe, wystąpił rząd niemiecki dnia 
19 bm. z notą werbalną do poselstwa szwajcar- 
skiego w Berlinie, jako powołanego do ochro- 
ny interesów niemieckich za granicą. Nota pro 
si, aby: rząd szwajcarski za posrednictwem 
swych przedstawicieli w Londynie i Paryżu jak 
najśpieszniej podał do wiadomości tamtejszych 
rządów szczegóły, w jaki sposób w angielskich 
b francuskich obozach Niemców gwałtem przy- 
muszano jeńców niemieckich z polskiego ob 
szanu językowego do wstępowania w skład ar- 
mii jen. Hallera. s 

Nota domaga się wydania stosownego zaka- 
zn na przyszłość i prosi, aby przedstawicie] 
Szwajcaryj w Warszawie przedstawił rządowi 
polskiemu opisane fakta. „ zak 

Końcowy ustęp noty domaga się od rządu 
polskiego, aby ci członkowie armii polskiej. 
którzy jako jeńcy w zagranicznych obozach 
przymusowo zostali do armii polskiej zwerbo- 
wani, bezzwłocznie uzyskali zwolnienie z armii 
polskiej. 

Jest to zatem nowa intryga niemiecka, skie- 
rowana. przeciw armii polskiej. 


Soe aliści ukraińscy za porozumieniem 

Lwów, 22 listopada (Tel. pryw.) Dnia 9 listo- 
pada odbyło się w Kamieńcu Podolskim posie- 
dzenie ukraińskiej partyi socyałistycznej, na 
którem postanowiono wszcząć starania © do- 
prowadzenie do skutku zjazdu w Polsce lub 
Czechach, któryby doprowadził do utworzenia 
silnego bloku, złożonego z Polaków, Ukraiń- 
ców, Litwinów, Białorusinów, Gruzinów i in- 
nych, skierowanego przeciw zdobywczyy pla- 
nom Rosyi i Niemiec. 


Losy Petlury I Petlurowców. 


Lwów, 22 listopada (Tel. pryw.) »Wpered« 
podaje, że sztab Petlury przeniósł się do Pło- 
skirowa, skąd cofnie się do Szepietówki albo 
Koziatyna, 

Ponieważ, jak wiadomo, ukraińskie wladze 
i administracya państwowa rozpadły się, więc 
w ostatnich czasach szereg działaczy ukraiń- 
skich wyjeżdża za. granicę, gdzie utworzy pew- 
nego rodzaju emigracyę ukraińską. Emigracya 
ta będzie miała wielkie znaczenie także dla 
Polski, gdyż emigranci będą mogli agitować za 
granicą w sprawie ukraińskiej. 

Już obecnie przyjaciele Petlury zorganizo: 
wali w Berlinie »Ukraińską Gromadę«, która 
ma zaznajomić Niemców ze sprawą ukraińską 
(czyżby nie znali jej dobrze? P. R.). Naczelni- 
kiem Gromady został Włodz. Lewickij, jego za” 
stępcami dr Żurawel i dr Smal-Stocki, czlonka- 
mi są politycy, którzy dotąd prowadzili zagra- 
niczną politykę ukraińską. Obrady Gromady 
odbywają się 2 razy na tydzień. 

W Wiedniu utworzyli Ukraińcy Towarzystwo 
wydawnicze, które ma wydawać podręczn:ki 
szkolne, broszury i prowadzić wogóle akcyę a- 
gitacyjna. 


Masaryk znużony. 


Wiedeń, 22 listopada (Tel. pryw.) Donoszą 
z Pragi, że-w tamtejszych kołach politycznych 
obiega pogłoska, że Masaryk nie chce kandy- 
dować ponownie na prezydenta, zamierza nato- 
miast wycofać się zupełnie z życia. polityczne- 
go. 


Niemcy przeciw Czechom. 

Wiedeń, 22 listopada (Tel. pryw.) » Mittags- 
posta donosi o rozmowie jednego ze swbich 
współpracowników z pewną osobistością nic- 
mieckiego ze śląskiego obszaru plebiscytowego. 
Osobistość owa oświadezyła, że Niemcy, którzy 
jeszcze do niedawna byli przychylnie usposobie- 
ni dla Czechów, dziś zrażeni czeską poliiyką, 
odwrócili się zupeinie od Czechów. 


KRÓLOWA RUMUŃSKA A CESARZ KAROL. 

Wiedeń, 22 listopada (Tel. pryw.) »Wien. 
Alle. Ztg.« donosi z Berlina, że królowa rumuń- 
sku interweniowała rzekomo w Szwajcaryi u 
byłego cesarza Karola, by ostatecznie zrzekł 
się pretensyi do trouu węgierskiego, ponieważ 
najlepszem rozwiązaniem tej kwestyi dla Wę- 
gier byłaby unia personalna między Węgrami 
a Rumunią. Królowa rumuńską miała przytem 
przyrzec Karolowi w zamian za tę rezygnacyę 
ponoc materyalną. 


MARSZ. HAIG ZNUŻONY. 

Amsterdam, 22 listopada (PAT). »Times« 
donoszą, że marszałek Haig wycofa? się ze służ. 
by czynnej. 

Połączenie telefoniczne z Warszawą prze- 
rwane. Wedle zasiągniętych przez nas informa- 
cyj w sekcyi konserwacyi w krakowskiej Dy 
rekcyi pcczt i telegratów, także linie telegra- 
ficzne między Krakowem a Warszawą są od. 
czwartku przerwane, a to między Jędrzejowem | 
a Kielcami. Silne zawieje miały tam poprzewra. | 
cać słupy telegraficzne. P. A. T. 


M o eem 


KURSA GIEŁDY KRAKOWSKIEJ. 
z dnia 21 listopada 1919. 


afiar. 
4 Akcye bankowe: +i 
bank Przemysłowy 640— —— 
bank tipoteczny - T10— —— 
Fank gal. dla handlu i przemyehi* 570— 600— 
Gal. ziem. Bank kredyt. BOO —— 


, Akcye Tow. bandi. i przem. 
Polskie Tow. handlowe 


Tranzakcya Tp oE 
Tranzakcya 460-— 463— | 
„Górka” fabryka cementu 925 — 975:— | 
Gal. akc. Zakłady góm. Siersza ‘— 1030- 
Waluty: 

Marki polskie 150— 160'- 
Tranzakcya 158*— 156/50 

| Buble carskie po 500 rb. 190— 215: — 
Tranzakcya 207:— 201'— 

>= ko 85: 


OBROTY W WALORACH NAFTOWYCH. Tel nan: 
z Wiednia: Znaczne obroty w walorach naftowych na 
giełdzie wiedcuskiej trwają w dalszym ciągu. Jak do- 
nosi , W. Alig. Ztg.ć rokowania mające na celu spol- 


zmarłego. Wzięli w Bim udział tłumny zarówno para- azczenie Towarzystwa „Galicya* s4 już na ukończe: 


fianie, jak i Rusini 1 żydzi. 
mz PY ZE w 


uu, „aGlicya” stanie się przedsiębiorstwem polskiem. 
w którem deminować będzie kapitał angielski. 


TE 


485— 475 |] 


WIEDEŃSKI KURS GIEŁDY z dnia 21 bm.: Renta 
majowa By, ausuryatka renta koronowa 8310, reuta 
iutowa YU, Węgielska reLta koronowa 95, losy ture- 
nie lż4y, Priorytety korci połuuniowej BIU, Augio 
uank vt, Kaukvczein tuo, bouenkredii loU, kred 
anstalt 960, bunk Uteptzyjowy i0U, laeuderbank boy, 
mtikur 128, Lun cid, Zivuostenską buuka  14Uu, 
Nordbahn — (wczoraj 8100), Suedbahn 225, Aipiny 
3125, Berg und Huciten 6100, Krupp 890, Poldihuette 
1900, Prug:rsison 2945, Rima 2140, Skoda 1491, Zie- 
dniewski —, Apollo 4520, Galicyjskie Karpaty 8450, 
salicya T8UU, Koleje austryackie 1045, Koleje węgier- 
kie 452. 

WIEDENSKIE KURSA DEWIZ z dnia 21 bm.: Am- 
terdaru 4>0u 14655), berlin 345 (344), Żurych 2400 
-:U4), Chrystyania 2990 (2934), Kopenhaga 2805 (2859) 
<ztokhwlm 3120 (3124), marki w banknotaci: 344 (U40). 
«1 440 (442), lewy 300, kavknoty szwajcarskie 2346 
(2879), banknoty traneuskie 1400, hry 1050, noty an- 
„ielskie 5UU. dolary 130, ruble carskie 250. 

SZWAJCARSKIE DEWIŻY z dnia 21 listopada: Ber- 
m iż, Wieden 375, Praga 675, Holandya zUt, Nowy 
Jork 595, Londyn 2225, Paryż 5580, Medycian 44%wv, 
Erukseta 62, Kopenhaga 114, Sztokholm 124, Chrystya- 
wa 123, Madryt 110; Korcny” austr, stemipl. 4, nie 
stemplo wane 4, 

KURSA HOLENDERSKIE z 21 bm.: Berlin 582%, 
Wiedeń 185, Szwajcarya 4650, Kopenbaga 55, Sztok- 
nem 60, Chrystyania 59, Nowy Jork 27625, Londyn 
(0'19 3/4, Bruksela 29/5, Madryt 53:25, 

HOLENDERSKIE DEWIZY z dma 21 bm.: Londyn 
1079 3/4 (10655, Berlin 59234 (507%) Paryż 2650 
(27:40), Wieden 1-85 (1:90). N 

GWAŁTOWNE WZNIESIENIE SIĘ KURSU KO- 
RONY. Jednym z najważniejszych faktow w dziedzi- 
nie życia gkonomicznego jest gwałtowne wznoszenie 
się kursu korony na giełdzie warszawskiej, przy ro 
wnoczesnem obniżeniu się kursu marki polskiej. Kurs 
marki, który wynosił w dniu 15 bm. 165 h, epadł na 
161, przyczem przewidywany jest dalszy jeszcze spa. 
dek marek. 

Przyczyną tego zjawiska, — jak donosi „Dzień* 
twowski — jest bruk mot koronowych w Małopolsce. 
ro nagłej i gwałtownej przed kilku miesiącami in- 
llacyi banknotów kerenowych równie nagle. wystąpił 
odpływ waluty korozowej wywołany jakiemiś prze- 
widywaniami i manipulacy ami giełdowemi. Wobè. 
"raku not kororowych w Małopolsce, banki i instytu 
cye finansowe znalazły się w przykrej sytuacyi, tc 
też delegacya kauków udała się do ministra Bilin 
skiego, ceiem obmyślenia sposobów zaradzenia bra 
kowi środków płatniczych w Małopolsce. Wobec tego, 
że rząd gwałtownie peszukuje koron, kurs koron w 


Si 


| kit 


I cje Polsk. Tow. przemy 
ilmowego- Spód akcyjnej 


NETA 


pra ró 


ARcye 


w WANTAYE ulita Sdim fA gą 


| zatwierdzonej przez ministerstwo przemysłu I handlu oraz skarbu. 


| Kopitot zakładowy 5,000.000 mk 


Warszawie podskcczył z 48 marek na 59 marek. Odpo- 
wiedyio spadła cepa marek w Warszawie na 160 do 
170 K. 

We Lwowie utrzymują się jeszcze marki w cenic 
około 180 K, w Krakowie 145 K. U ile rzad tęazie 
nadal skupywał w Warszawie noty koronowe, nie jest 
wykluczonem. pisze „Dzień*; żę marki spadną w 
kursie na 160 a nawet 150 K. 

W sprawie tej donosi „Kuryer Lwowski“: 

Wczoraj powrócił z Warszawy do Lwowa dyrektor 
tutejszej filii kraj. Kasy pożyczkowej, któremu dano 
w Warszawie przyrzeczenie, że w najbiiższych dniach 
nadesłanym zostanie do Lwowa transport 20 milionów 
w banknotach koronowych. Nie na długo to jednak 
wystarczy, gdyż wnet po pojawieniu się koron w ban. 
kach. wyławiają je spekulanci i ukrywają. Wicie bank 
uotów koronowych z Galicyi ukryto na Bukowinie, 
gdzie rząd rumuński zarządził w ostatnich dniach stem- 
plewanie koron. Erzypuszczano, że na Bukowinie ra- 
ras banknotów koronowych wynosi 400 milionów. 
tymczasem po ostęmplowaniu ich okazało się. że było 
ich w samej Bukowinie przeszło 6 razy więcej — gdyk 
ostemp!cwano koron na przeszło 2 i poł miharda, przy- 
czem zauważyć należy, że Bank austro-węgierski wy- 
dat dctychczaa banknotów koronowych na 49 miliar 
dów: 

SE E U ( -TAYNI ILE CA: POZO E TPIWYWEAKIKIĄ 
Odpowiędziainy redaktor: 
MICHAŁ KONOPIŃSKI 
Wydawca: 
RUDOLF OSMAN. z 


Nadesłane. 

(Artykuły w tym dziale nie pochodzą od Redakcyl). 
DZIECIOM NA POCIECHĘ! 
Przygotew. lalki od maleńkich do najwięk- 
szych, ze zwykłymi i długimi włosami da cze- 
ania, z percel. i blaszanemi głowami, w stro- 
iach i bez. Mnóstwo zabawek: wózki, konie, 
matadory, huśtawki, lampy mag., gry towarzy- 
-kie,, sanki, układanki, kam. bud. Przeważnie 
własnego i krajowego wyrobu. 11821 6 
KRAKÓW. ULICA WOLSKA 1. 


(MOL 


według $ 60 stifutu, oprocentowane sy w stosunku 
"6°. od sin, ponadto dywidenda do 6°., wreszcie suzer- 


; dywidenda. Akeye po 1000 R i 500 mk. 


| Celem 


Spółki akcyjnej „Ornak“ jest: 1) wypo- 
życzanie filmów własnych i zagranicznych, 


2) własna wytwórnia filmów, 3) budowa $ 


własnych kin, 


wydzierżawianie i koopto- 


} wanie prywatnych, 4) urządzanie kin, 
| 5) kinoteatry naukowe. 


pi ar Ra taj” 00. "NSMW Ri H LANGE 


RE 


Kazimierz ks. Lubomirski, 


+ 


E a 


Walenty Sowa, 


EE 


SZEJK Miornacyj uiziel uyk 
| ipż. A. Jastrzebski 
KÓW, Sławkowska 3©. Toleto 24. 


Chłapowski, Zygmunt Lityński, Henryk Bigoszt, Jerzy 
Rafał ks. Lubomirski, Hubert Brzozowski, Andrzej ks. 
Lubomirski, Leon Świtalski, Jan Mączyński, Zdzisław 
ks. Lubomirski, Dr Michał Wyrostek, Franciszek Irzyk, 
Dr Juliusz Żymirski. 


Założycielami Tow. „ORXAN“ są: 


Jan Bigoszt, Dr Kazimierz 


zny przedstuwiciel na Małopolskę: 


Zdłószenii I opiaty na akcye © Krakowie przyjmują: 


Bank Krajowy, 
Gal. 


bank dla handlu i przemysłu, 
i Spółka Fakturewa, | 
| Dom kankowy - Ausust Raczyński, | 
i Mieiska Kasa Gszczedności o Podgórzu, 


11870 


m, 
+ „- 
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` 


400 korespondentów 


Oddziały: w Krakowie, Mały Rynek 4 


Niedziela 23 Listcpsda 1816 


dla stowa rzyszeń zarcb”cwych 
i gospodarczych we Lwowie 


NOWA REFORMA 


— w Zakopanem, Krupówki 


400 korespondentów 


przyjmuje wkłady, udziela kredytów, załatwia przekazy pieniężne do wszystkich miejscowości w Polsce. — Inkasuje frachty, weksle, traty 


Pielęgniarka 
stawia bańsi, Mož- się z jąć <horą 
0:0. il. Lenartww.za 14 dp, 
drzwi 37. 11914 1 0 


W piatex ania 14 b. m. 


przeceny żąc ulicami Rynek, » isina, 
pany, 5motńska, e nuiłam a- 
miytkową br szkę, keme op'awny 
w ułotu. Łieluzcę proszę O Z Tv" 
za nuyrodą. Rynek tb, ii p, wie- 
BZNULIG p, D ermon OWEJ, 11933 


Oferty pisemne 
na (osiawę uitokułów żywnościo- 
wych ( iaa, RBabdłału, piECZYWa, 
ziemul- ków, s.omny, vedin myuła 
iu do au banilu tuwa.cw mie- 
Szany b [rajwu,8 H. kranów, ui. 


św  lomuazu 27, li ©- oliwi ny, 
drzwi i7. 11916 1 2 
Korespondenika 


polsku mewtóvu, pi ząca um ma 
GŁynie, 46 nien gafa Bielniecką, 
p 8<0.GJu pocuuy od 4 gruaniu, 
wzyjędnie 8; Nowe_o Re-n. Zyto: 
szenia wo „Stenogralia" do biu- 
TA UglusgBu iElKse Dłultera, Kra- 
kó», ul. uredzaa l. ligl' L - 


Ramienica 

0 70 ajsa Joch, £ weduciągiem 
i olekiryką, 4 vi Ilkin pacem i 
Ozra uu, zd.tna również na Ía ty- 
kę, w dużem mieście tabijuenam, 
Z peWOUOW IBinIlU,Nyo, a MISE, 
eug do s rzeuania. Wycz ipuy- 
e ch mtormaoyj nadzisli arbin Zyta, 
hrasów, m. św. Marka ol, pra- 
cown a kotlarsha. 11516 1 2 


„Underwood“ 


Bprce aw, hraaow, Ul. 10, oawa 15, 
parier, na iewo. / 9516 12 


Nauczyc.elsa 
Wielkopolan a, a aka «in, wykszt 
i kl u astoetnią ,rantyką, podej 
miu się ekcyj prywa nyon w języ- 
ku fraucask.ih, ang etsklu lub uie 
mi. caim. Wiau'mość: 0, bragku 
1, ll pa vd fronin, 10—12 preced 
pul, 4—6 po pot. 11915 1 3 


Pokoju umeblowanego 


przy 1utwiigoutuej rodz Nw» pusta 

kue rauienka a uobrego domu 

Ewentiua nie £ atr ymaoiew, Łyle 

Baca pod „POKÓJ” do Biura detoa 

nków | cyt m«Gu Marysua Hup- 

cz) ca, Kraków, ul. Jagieilońska ». 
11993 1 6 


k 14 s 
3 kamienice 
2 sklepy z pumieszkaniam, 1 restaa- 
Bacyę s konce JĄ I z 4 pouiieszka- 
niami, mra da Doim komisowo-hun 
alowy, Emil Keier, Groble 7. Wta- 
dowosć od godz. |—3 po połniniu. 
11924 


Spólnika 


s kepi ał m 200.900 K d: bardzo 
dobodyć interesu i pożyczki HU,UŁ'! 
koren na samienioe na il miejsce 
go vanka poszuk „je Dom komiB»w0 
banolowy kefir, Grovle 7, Zglos 6- 
nia listowne. 11945 


amienica I-p. na Zwiorzyńoa, 
PY tramwaju, £ v0iUe: 

nie zk niom, utii gog i bramą wja- 

zduow; do sprzeuania. Łyłesze niu 

pis mnoo [od „S. T” ;rzyjma e 

Bkiep p. K. Zonńskiego, Rynek, 
Lina A—B, kraków, 11026 


Futro męskie 
i ubra iv tra.owe uka.y nie do 
sprzedania w handia kol nialnym 
pod bring Lucyan Pauh 1 ska. ul. 
Mnorajs a 16, 11932 


1000 koron 


dam temu, kio mi zapówn' dosta wę 
1001 m a dałenuie, jaknajrychiej. 
Zwios enia: ut Kremeruwska l, 
parter, 1a lewo. 1143. 1 2 


rz .gotowują ra tycznio : teo- 

r tyczne du 6 zaminu na bu- 
downies os i majstirów murarsk ch. 
Inż. Henryk Salwe', Luóv. 119-8 


MATURA“ 


kraków, Grodzka 32, II p. 


Dokładne i s ybkie przygo o- 

wanie do niaiury i ws.elsich 

e.zaminów w zakresie szk. śr. 

Í sen. naucz. Najwylit ejsze Bity. 

Frospe. ty grotas, hursa zbiorowe i 

indyw. System korespondencyjny. 
77790 


Stancya dla panienek 


w inteligentnym domu, z opieką 
i aurzymaniem. Wiadomość: Kra- 
ków, Rynek gł. l» LI piętro, 
drzwi wył cznie A. K. 9569 9 


Owżne dia Pañ! 


Nadesziy 


znakomite faruy do włosów. 
Farbowanie usk tecznia się 
na miejscu. Gabinety dla 
pań i panów. Ondulowauie 
włosów, mancur i wyro y z 
włosów. (alauterya 1 periu- 
merya w wielkim wyborze, 
poleca lirma 


Łubużek, Szewsht 4 
pod kero. nittkem Adzma. 


ULD "5 
RYRAAOZOPOPZA PPPOE 


Francuzki 


k óra posiala dobre pi ecena, po- 
szunuję do aidean a lek yiu une 
w domu. Ur. hadziwiiś wska Do, 
partar, urzwi na lewo. 1:941 1 


Rei „wana magistra farma- 
C i poszukuje zasiępatwa lub 
posady. — ZyłeB.enia pod „Wagi= 
stia“ pre fałaje Adu iuisitacju 
„Now'j Retormy*, 11946 


Drzewo opałowe 


sosnowe w szczapach, w iłości kil- 

kasut WA;ONÓW, oco WALON zraku: 

ię. Of rtv na isył 6: E «m: nd Grzy 

wius.i, braków, ol zewska l. 7. 
11954 1 8 


Zdrowa osoba 


poszukuje miejscu momi. ŹZgł sze 
nia: ul, Rakowiecka 1]. u dozorca; ni 
11956 I 2 


„Perkun” 


n jiepszą farbkę do lurb malery. 
us ę do podlów. terpentynę, wosk, 
sag tki "ruwdziwe rizowe. laste 
6 butów, w Balinę w pudeł auch. 
żutą i cz rną, poeca T. Mesk; 
plac Szczep hski 8 (róg ul. áw. To- 
urasza', 1196: 1 3 


Doma 


z k nsensem restauracyjny"w w Kra 

ko ie, z pow du poeszł go wieka 

właściciela do S,rzedani. Cen 

1-000 K, Zgłos-.enia pod M. 8. 

izyjmuje Admin. „N. R formy* 
11961 


fimnazyum |8 


fi ooziczne 4-klausowe w Goniądzu, 
aowi Łomżyńsra, poszabaje na 
tvchm ast profesora natemutyk 
oraz profesora lùb naunozycielk ję 
zyka fr nca* iero : n'emieckieyo, 
warun i w dle uchw ł Związnu 
nagte ciel sznół Ńreduich w Kro 
lestw o. Ksiqąuz Małynic Malek’, 
dyrestr gimnazyam w ''euindzu. 
ziemi Ł mżyńskiej, 11966 | 


Obiady domowe 


z -oh dań po 7 K. Ul. Gołębia 16. 
i piętro. — W abonamencie vpust 
10743 12 15 


Kupuję garderobę 
męską, używaną, w lepszym I gor- 
szym  Btanie, płacąc najwyzsze 
wuy. źawinuomienie AG WE 
ką lub stug -0 Le Ch a 
ków il dserokn 2 11344 1 ? 


ża 


ZietniaKów 


na sracył Kraków, dostarcza tylko 

całemi wag nami Centralny Zwią- 

sek producentow ZD% 1 DAsRi 

w Krakowie, ulica (Garbarska l. b, 
10777 9 15 


Buchalter 


rutynowany, umiejący kore- 
spon OWać po pu Sku i po sje- 
miecku, bardzo dobrze połeco- 
hy. potrzebuy zaraz do pio 
wadzeuia biura na wsi. Wa- 
runki siużźbowe dobre, według 
umowy. — ŻZgłoszenta wraz 
z odisami swadectw pou 
„Er. L. Rz” poczta Goriice, 
sa okazaniem kwiin inseratu- 
wego. Nieuwzęlęunione p20- 
staną bez odpowiedzi. 
lobrzbR 


2 s 2 
Młody, energiczny 
komercyainy 1 techuiezny iero- 
wuik avryk zagraniu zuych Polak 
s dobrem! swiadeciwami, wł daja 
cv 4 jęwysawi. pos n uje posad} 
jako organizator i k erownik wssol 
niego Towzujn fabr k 1 przed» ę- 
bi-rstw przemysiowyeh. Wszedibi 
także, jako fachowiec, w spóľbę z 
ka italistą, Fosioda liczne Btosun- 
k: handlowe z Eurovą sachodnią. 
Zgłezenia ved „Dyrektor fabry- 
ki'* przyjmoje Adu.nistracya „No 
wej teformy*. Ilvis 3 3 


L kapitałem 


dwieście tysięcy koron przystąpię 
ja o spólnik de rortysine.o in e- 
rest iab przedsiębisrstwa handlo- 
wo p zem słowego, ZasLr.egująC 80- 
vie współpracawniet"o0. Jes em ta 
tol-kiem 1 wam wyższe wyka,t l- 
enie handłowe oraz rao:tsia 
praktyke Zgłoszenia vod „Pewne 
przedsiębiorstwo”, pres ]muje 
Aduiuisirwoa Nowej Keformy”. 
11492 4 


Śpólnika 


możliwie fachowca- automobi- 
iisty s kap tatem luv z wł snya 
samojszdem, poszuk uje celem wspól- 
nego zał żenia bar:a» intratn: go 
preds gbi rstwa technicsno-ślusar- 
sko przemysłoweso w m=) własnej 
realn., ści. 4g oszenia pisenne z pu- 
uan em dosładnego a resu, celem 
osobiste.o omów e ia interesu orze 
syać de administracii „Nowe, 
Reformy" pon „Samojazd!, 
1341u 3 4 


zakład haftów I mereszkowimiu 


wykonuje starannie i gustownie wszelkie hafty do sukien, j 
najmodniejszemi ściegami, ręcznie i- maszynowo 


ss FA MYZKA ** 


Kraków, ul. Fioryańs«a L. 25, L p. 


Puszki 1 meka kondensowanego 


kupuje 11984 1,2 


„Kotwicaʻs, Eraków, ul. Jagiellońska 9. 


„ERONOKIA”, Dm da bandit.i przemys 


w Krakowie, Dunajewskiego 2 


10187 5 5 


Kupuje: drzewo opałowe i budowlane; ziemniaki, ka, ustę, fasolę 
grech; 

Sprzedaje: kasze, baraki, marchew, sleme, siano i wszelkie arty 
kuty spożywcze; 

Dostarcza: Wa na grubeg budowlanego i nawozowego w ladun- 
kach wa onowych; 

Przyjmuje: prz dstawicie stwa, oraz do Lomigowej sprzedaży wszel- 
kie towary, ma qtki ziemsk e, kamienice, interesa han 
dlowe, pr emysłowe i t. p, 

pri M ORA O A. M kapit.ły na hip tekao... 11888 1 2 


poszukuje 


1a » » [ÓJ 


LB 


Austro-Daimler, LIC. Tow. NOfOTOWO 


[jj Główne biuro sprzedaży p 
KM) Kraków, św. Gertrudy 2. (© 


PRECZ Z OBCYMI WYROBAMI! 


POPIERAJCIE WYRÓB KRAJOWY!| 


Żądajcie tylko: 
znakomitej pasty do obuwia z marką „Ewa 412“; 
mydeł toaletowych t.j. speikuwych, liliowo-miecznych. 
Ewa“, „Maguwlia*, perfumeryjnych, „Kosmos- Max nolia*, 
zawierających 809, tła zczu. 10414 3 10 
Gliniane garnki ogniotrwałe 
po eca': 


Reprezentacya wyrobów krajowych |i 


chemiczno-kosmetycznych 
A, 1. Lewiński, Kraków, ulica Starowiśina 35, 


Panne, pieroszorzędny Siłę 
biurową, władającą -gruntownie językiem niemieckim 
1 polskim w słowie i piśmie, biegle steuografującą po 
niemiecku, przyjmie natychmiast wielka fabryka w Biel- 
sku, — Zgłoszenia pisemo" z odp'sem Świadectw i wy- 
maganą płaca, wnosić należy osobiście do Biura ogłoszeń 
Feliksa Stattera, Kruków, ulica Grodzka 13. 118421 2 


bo wyrobu 


dachówek cementowych 


poleca udoskonaloną i najbardziej racyunalną maszynę pa 

tentowaną, syst. roikowego (prud. daenna 500— 800 dach.) 

jak również wszelkie imne maszyny do wyrobu pustaków. 
cembrowin, rur i t. p. 


faryka B-cl Hoffmann w Łodzi, ul. Kinis iego (54. 


Żądać katalogu Nr 130. 10937 3 6 


SZMATY 


bawełniane, białe, 
jnutowe, czyste 


zukupi w większych ilościach 


FABRYKA BRACIA DEUTSCH 


Kraków, ul. Starowiślna SŁ 11284 3 3 


Piersza malopolska łopolsku 


Kraków, ui. Miecała I. 5 


przeprowadza rewizye ksiąg i bilansów, urzą- 
dza, porządkuje i stale prowadzi rachunkowość 
przedsiębiorstw handlowych, przemysłowych 
i majątków ziemskich (systemem raportowym). 
Kierownik: Dr T. Lulek, prof. Akademii handl, 
zaprzysiężony znawca sądowy. 10988 8 3 
Godziny biurowe: od 4—6 po południu. 


--—— 


Z drukarni Literackiej w Krakowie, ul. Jagiellońska Į- 10. = s 


d =tarezenia pod Z. = 


i pretensye: kupuje i sprzedaje waluty, papiery wartościowe i dewizy, 


97 
Polskie biuro międzynaradowego handlu 


Spółka z ogr. odp. w KBrakowie, ul. Smoleńsk 16 


przyjmuje z- mówienia w ilościach w.gunowych na: wszelkiego 

rodzają nasiona oraz jarzyny (karpiele, buraki ćwikto we, buraki 

pastewne, m.rchew k rotę, marohew pa tewną. kapustę). saczonti 

na wiosnę z tHozuańskiego i z Konutresówki (ziemmni.ki: Woltamy, Sle 

sia, Industria A'mv K-izerkrony, Welmanv Nr 34, imneratorv), śliwki 

soszone, powidia, głonizę, ód RAMIE. Po cenach targowych. 
p EJ - 


Wiesiuw Szajdikowski i Ska 


kraków, ul. Szczepańska 11 
polecają: 
w wielkim wyborze pończochy damskie i dziecięce, kamasze, 
skarpetki, rękawiczki niciane, sznurowadła, koronki, tiule. 
Nich I jedwabie do szycia, 11838 1 2 


uszelnie dodatki do krawieczyzny. 
Periumerya i mydła toaletowe. 


Dla Kółek rolniczych większy apustt 


Artykułów uprowizacyjnych 


|| ziemniaków, marchwi jadaluej, kapusty, buraków ćwikłowycn. 
w partach wagonuwych — po cenach koukur: ncyjnych 
dostarcza 


|8. BUSZCZYŃSKI & ST. BURTAX 


Kraków, ni. Basztowa 17, telef. 1151. 


„oPEDBOPCE 


Kraków, zakk 25, Tole? 2017 


uskutecznia wszelkie transporty z kraju 7a 
granicę ina odwrót. Przewóz metli wozami 
mebiowemi. $ułady do przechowania towarów. 


998 4 4 


BIURO SPEDYCYJNE 


Po. B U 


Jasny olej maszynowy i motorowy 


klajność 4 i K, w cysternach, w większych ilościach, poszukiwany na 
bo się, Zgłoszenia + polunie « punktów płomieni, «lejnosci i terminu 
703, przyjmuje Hadolt Mosse. Poxn-ń, 11373 


ane dia przedsiebiorstw Í bili. 


kamienica 2-piętrowa z oficyną, również 2-piętrową, 
w dzielnicy VI. w Krakowie do sprzedania. Nowo 
nabywca będzie mógł zaraz ouniąć znaczną część ubikaeyj, 
resztę ewentualnie w kilka miesięcy później. 

Cena około 900.000 K. 

Zgłoszenia pisemue pod W. M. 400 przyjmuje z grze- 
czności Zakład fotograliczny „De Paris“, Kraków, Basztowa 
10416 3 3 


Nr 17, tylko do 14 października 1919. 


„PRZEMYSŁ“ 


m Ta ulica $w. Krzyża 3, telefon 2348 
r EMG" dostarcza nati chmiast ze.składn "WE 

DŹWIiGNIC, peł p PREY wind słapkowych i ści+nnych, 
TRAAŃSMISYJ ear rodzaju i najnowszych gy- 
ŁAŃCUCHÓW Aae aor dogi, <Oyed WR 
KUŹNI polowy h z weniylat«rami; 

TACZEK żelaznych na węgle, na worki i skrzynie. 
Dostarcza pozatem ra podstawie długoletnich doświadczeń 


Komp tnych PRZENOSAIKÓ w I ELEWATORÓW 


dla każdego mareryału i żądan'g» zapotrzebowan a; 


ma WENTYLATORÓW i EKSHAUSTORÓW. == 


Oiorty, projekty I rysunki bezpłatnie. 11918 1 2 


Pierwszorzędna, światowa marka 
Automobile 66 Automobile 
osobowa cięzurowe 
sanitarne pożąrne 
Omnibusy sh Łodzie motorowe 
Dorożki TURYN-WŁOCHY Motory do samolotów 


Wyłączne zastępstwo na Mało;o'skę, Śląsk, powiaty: mie- 


t d.: 


TEL. 3476 „ESNAPE” TEL. 3476 


SPÓŁKA HANDLOWO - PRZEMYSŁOWA 
Kraków, ulica Zwierzyniecka L. 30. 


chowski, pińczowski, sandomierski i 


Dostawa w bardzo krótkim czasie. 10519 90 


do obuwia 


marki „PALIN, w szklanych słoikach. o !/ kg netto 
zawartości, najlepszej jakości 


dostarczamy bezzwłocznie 


z naszego krakowsk ego składu fabrycznego po najniższych 
ahv: 11077 6 i2 


Proszą żądać oferty. Proszę żądać oferty. 


RUDOLF WERMUT, Kraków, Straszewskiego 10 
9990 


|ekiem wykształceniem i dłuższą praktyaą. Žygio: 


11872 


Zajęcia przed południem 
(aw. Jęunoraz. Grzęuow=nia) 1 OSZŁA- 
kuje ukudemik, b. muguzynier eks- 
pozytn'y budowlanej, Źgsoszenią 
pod M W. przy muje Administr. 

„sowej Rerormy*, 11565 ð 8 


Drewa 


npałoweyo zakupimy k-żdą ilość 
leo wagon stucva znładowcza, — 
„Ekonomia“, Kraków, ul. Du- 
naje „skiego ża 11194 6 10 


Ziemniaków 


jadalnych, zdrowych, na zimę, od- 
stawia każdą ilość po cenie przy- 
stepnej, zamówienian  przyjmaje 
Jałzbery, Podgórze, ulica Twurdow- 
8k16:0 9. 11023 8 3 


Psznkają dzierżawy 


po OvaMiu w pobl ża Krauowa lub 
+ wyzednem poiączeniem kolejo 
wem Oprócz ceny n:jma ofiaruje 
tytoń, papierosy, ewentualuio ou- 
Kier, — Zołoszema li towne pod 
mi. S. B. 32424 do Biura ogło- 
azod „Lot , braków, Rynk gł, 8. 


Artystka 
teatru mieisi ieyo poszuka,e pokoin 
uu blowanego pigy rolzinie. Be- 
d ie dawał: biiety lo teatru. Zyło- 
' da pod K. R. przyjmuje Adm. 


„Nowej Refurimy”, 11564 2 9 


Okazya! 


Materyały oraz jedwabie na kostru- 
my, suknie i bluzki; perkale, kloty 
i płótno krawieckie. Krakow, ulica 
11547 18 


Brzozowa 4, l piętro. 


3 sztucery 


(karaviny do połowunia) i sewoiwer 
Steuer okazyjnie do sprzedania, — 
śgieszenia pod „-roń'' przyjmuje 


Adm. „N, Reiormy*. 11576 3 8 


1084: 3 3 Donini" 
: om ietrow 
Szpagat £ oprodon do Ramn „M 


prawdziwy i papier wy oraz sanur- 
ki i wyroby powreźnicze wszel .ich 
gatunków i przędzę p leca po ce 
nach pra: stępnych, hurtowny skład 
Aleks. Lam.am, Kraków, nl. Ho 
2620 U aim 1Y. 1179: 2 3 


s 
Kupuję garderobe 
używaną, męstą i damszĄ, oraz bie- 
łiznę i mervłe. Zawiedomienie kartką 
korespondencyjną, — Podyórze, GL. 
Jal narna A, Spot. 108 1 0 10 


Kilka kamienic, wili i parcel 


ma do sprzedania 
oraz przewóz mebli wozami me.lowami koleją i okrętem 


JJ KOPSKI, UL. SZEWSKA L. 5. 


Główne konc, binro w Krakowie. — Telefon Nr 2248 
Codzień świeże zgłoszenia, 9034 7 15 


ogłoszenie. 


Zawiadamia się, ża wyd:ne przez Zarząd żapy Solnej 
w Wieliczce bony na 1 koronę, waz będą “o wye 
miany W rASte Zarząda Żnipy w Wiel tźĆtŁ, ylko do duia 
30 listopada 1919. Po upływie Jad „20 „ró tracą 
powyższe bony bezwarunkowo swoją Wartość. 


Zarząd żnpy solaej 
Wieliczka, duia 27 października 1919. 


BURAKI 


„owie, dziełuicu XXIL, Poirzena po- 
tówki $8u,000 h. 
nalwsuryjska 56, II p. 


W iauomość: ul. 
11 483 8 


kupuję starą garderobę 


męską 1 damski, obuw.e, Zawiudo- 

weniù pisemne lup ustne Na èa- 

damio przychodzę do doma. latera 

chraeŚcijańs.i, Drexlerowa, ulica 

Js zepuńska b, I pẹ w Glicynie. 
11824 2 10 


L. 7492/19. 11448 2 3 


R | pastewne, ćwikłowe, marchew pustewną. czerwoną jadalną, 


brukiew, kapustę, salarepę, pietruszkę, selery, 


| z.emniaki, słomę | siano zakupuje po najwyższych ce- 


nach loko wagon stacye załadowcze Ceniralny Związek pro- 
ducentów zboża i paszy w Kiakowie, nl. Garbarska l. 5, 
tel. 384. 10856 4 8 


Ogłoszenie licytacyi. 


Sprzedaż licytacyjna przedmiotów złotych i srebrnych, 
jednego obrazno, gramofonu i zegara stwjącego po Ś. p. ES. 
J. D. przostałych, odbędzie się w biurze notaryalnem, przy 
liey św. Jana L 6, dnia 28 listopada 1919 o godzinie 2 
po pułudniu., 


Nutarynsz jako komisarz sądowy: 


11773 3 3 Dr Myciński. 


e | 


inchóweK cementowych 


pole amy najbardziej udoskonaloną 


Maszynę rolkowy put. „Lauszera” 


dzienna produscya 800 sztuk, 


jak ródwne4 wszelnie inune m-s+yny i fuimy uo wy- 
Tubu cegieł, pustahów, rur kanałowych, sączków du 
dren wania, słupów parkanowych i t. d. 


Fabryka maszyn Braci Hoffmann 


w Łodzi, ul. Kilidskiego 155. 11346 2 6 
Na żądanie wysyła się katalog Nr 29 bezpłatnie. 


Zarząd dóbr książąt Sapiehów w Oleszycach koło 
Jarosławia poszuunje NADLEŚNICZEGO z akademi- 


szenia tylko pisemne wraz z odpisami świadectw 


uprasza się nadsyiać pod powyższym adresem. 
11247 88 


Bo sprzedamia: 


folwark EB moruów około Częstochowy, 4 km od stavyl, folwark koto 
rakowa do zamiany na kaumienioę w Krakowie, willa i-p. s ogrodem 
w Nowym Sącza, willa w B-chni a ouroiem lub do zum'any LA 
gospodarstwo roine w mniejszem miast ozka, willa w „Zasopanem 
Witowie z umeblowaniem i ogrodom, wiiia w Podgórza z oyrodem: 
maljatki lasowe, majątek w powiecie pryuowskim 1 soł: hkrukowe. 
Zyłoszenia do biura F, Turlińskiego, Kraków, ul. Podwałe L 3. 


lings 2 2 
Nadeszły nejlepsze 


i najtańsze BATE RYE. 


P leca się również wszelkie części składowe do masz m Gv 
szycia 1 do rowerów oraz opony i węże gumowe do tychże. 


NI. i 3. WY ELISS EBE RCR 


Kraków, ul. Starowiślna 16, Telełon Nr 3058. 
1110L 3 4 


-— — 


Rządca drukami L. K- Górski 


